Przy omawianiu ewentualnego ustąpie- 
ma p. ministra Daszyńskiego oficyalny or- 
gan codzienny stronnictwa ludowego dał 
światu do zrozumienia, że jeżeli jeszcze 
i p. Witos ustąpi — to grozić będzie ko- 
niec świata... 

Stronnictwa lewicowe są w życiu polity- 
amem o tyle konsekwentne, że w obronie 
gwoich „wielkości“ zawsze z zanadrza wy- 
ciągają argument pogróżek, Wołają wtedy 
do spoleczeństwa: Jeżeli pan „X ustąpi 
zo swego stanowisko — to kto go zastąpi? 
Jeżeli będziecie dalej atakować pana „Y“ 
albo „Z“ — stracimy Gdańsk, Górny Śląsk, 
a Polską się rozleri. I z całą naiwneścią 
starają się wpoić w nieuświadomione masy 
i bezwładną inteligencyę przekonanie, że 
aród polski ze swoją wiekową kulturą nie 
jest zdolny, by w danej chwili wydać z sie- 
bie wartościowe jednostki poza protegowa- 
nymi stronnictw lewicowych. 

A przecież Polska'nie kończy się na przy- 
wódcach stronnictw lewicowych, ani też na 
protegowanych przez nie indywiduach. 

Gabinet Wites—Daszyński rządzi. w Fol- 
sce już od kilku miesięcy. Rzecz zupełnie 
jasna: skoro w pewnych chwilach może 
rządzić prawica — to z tej samej racyi mo- 
że dzierżyć w państwió naczelną władzę 
także lewica, względnie centrum. Ale tak 
jodna, jak i druga strona powinna obej- 
mować władzę z tą świadomością, iż sta- 


| 
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je się najwyższym organem wykonawczym, 


całogo narodu, a nie np.e.w.n.y.c.h 
koteryi. 

Tymczasem w Polsce zaciekłość partyj- 
na i niezrozumienie potrzeb dobra społe- 
cznego jest tak wielkie, że stronnictwa 
ehłopskto-robotnicze, dorwawszy się do wła» 
dzy, forsują tylko swoje klasowe postulaty, 
nie oglądając się zgoła na inne warstwy 
społeczne. 

Jak długo obrona przed wrogiem i spra- 
wy czysto politycznej natury górowały nad 


spolaczuv-zyspedarczemi. "gabinet" koalicyg|)-. 


ny funkcyonował jako tako. Jednak, g0) 
pertraktacyo pokojowe zbliżają się ku koń- 
cowi i nastaje czas przystąpienia do real- 
nej pokojowej praey, wtedy  socyaliści 
pierwsi cofają swego „łeader'a* z gabinetu. 
Kilka tygodni temu oświadczył premier 
Witas, iż rząd ustala program pracy, mają- 
cy być przedstawionym Sejmowi. Progra- 
mu jednak dotychczas nie wypracowano, 
ale za to p. Daszyński rezygnuje z teki. 
Prosram, z jakim miał stauąć przed fo- 
rum sejmowem p. Witos. uwzględniał pra- 
wdopodobnie wszystkie dziedziny życia na- 
rodowero. Pan Daszyński zaś, party od do- 
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łu przez prądy i organizacye napół zboi- 
szewizowane, nie mógł w wielu punktach 
na niego zię zgodzić. Obawa utraty 
popularności przed zbliżającymi sią 
wyborami, — oto powód ustąpienia p. Da- 
szyńskiego. Groźby zaś skierowane przez 
socyalistów przeciwko ręekomej reakcyi, to 
tylko listek figowy dla pokrycia braku £y- 
wilnej odwagi u „opatrznościowych'* mężów 
lewicy. 

Premier Witos odezuwa niezawodnie, że 
jego związek z partyą soeyalistyczną jest 
„mezaliansem“, Związek stronnictwa zamo- 
żnych chłopów ze stronnictwem socyalisty- 
cznem, szczególnie w tak ciężkich chwilach 
aprowizaeyjnych, na dłuższą metę jest nie 
do utrzymania. Jednak między innemi nad 
zwyczajny rozrost partyi „Piasta“ wskutek 
podjętej reformy rolnej jest powodem, iż p. 
Witos zamiast oparcia swej polityki o czyn- 
niki praworządne i narodowe, przerzuca się 
ku lewicy. Polityka lewicowa ma być dla 
jego zwolenników ochroną przed wpadnię- 
ciem małorolnych i bezrolnych w sobjęcia 
Stapińskiego, wzylędnie socyalistów. A wy- 
bory są tuż za plecyma. Stąd to pochodzą 
„dusery* Witosa, skierowane ku towarzy- 
szem, celem zatrzymania Daszyńskiego w 
gabinecie. $ 

Swieta, spędzone wspólnie w Zakopanem, 
w najlepszym razie zatrzymają Daszyńskie- 
go w rządzie jeszcze kilka tygodni. Ale naj- 
bliższe czasy wyjaśnią svtuacyę i wykażą 
jak było złudnem liczenie na socyalistów. 

Czy nie korzystniej byłoby dla p. Witosa 


zamiast grozić ustapieniem, powiedzieć 
otwarcie, jaki ma program na najbliższy 


czas i do czego zdąża? 

Wskutek ustąpienia p. Daszyńskiego a 
nawet p. Witosa Polska nie zginie. Nasza 
opinia publiczna nie da się tem gsterroryzo- 
wać. Narodowe zaś żywioły wytężą wszyst- 
kie siły, by nie ruinowano kraju przeróżny- 
mi lewieowymi eksperymentami ze względu 
ua _dharovliwa pobaularność i wybory. 

Jednak z pównoscię ATi i 
przysłużyłby się nietylko swemu stronni- 
ctwu, ale też i interesowi narodowemu. je- 
żeliby już dziś, uprzedzajae wybory, okre-. 
Slit jasno i stanowczo swój stosunek do so- 
cvalistów. Dzisiejszy premier jest bowiem 
przedstawicielem  nainoteżniejszaro stron- 
nictwa. Naprawde jednak rzadzić można, 
opierajac się na całam snołaczeństwie, nie 
zaś tylko na krzykliwej Wewiey. Ona iuż 
bowiem wykazała. iż mady jej prowadza 
w konsekwencyi do anarchii. A chvba taki 
stan rzeczy nie leży w interesie chłona pol- 


Przesilenie gospodarcze a pomoc 


skiamo, ani też narodu. I. a. 
zań dpi temu na giełdzie francuskiej nastąpł 


gwaltowny spadek kursów, np. akeye kanału 


k rakowie 
z odnortęniem | bez odnoszexia 


nirtwo, 
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go potrzebują, ale pod z góry określonymi wa- 
runkami. A 

Polska wraz z innymi krajami środkowej Eu- 
ropy popada w coraz gorsze stosunki ekonomi- 
| czne. A składają się na to najrozmaitsze powo- 
dy. Najw ększą rolę odgrywa tu bezmierny spa 
dek waluty, dalej brak równowagi budżotowej, 
zniszczenie warsztatów pracy i niemożność spra 
wadzemia surowców. W niedługim czaste be 
dziemy mieć ostateczne pokój na granicy 
wschodniej. Jednak newie'e on nam pomoże, 
jeżeli nie uzyskamy kredytu zagranicznego do 
odbudowy przemysłu i handlu. A na tem. 
oprócz ras, poniesie straty także i zagraniczne 
życie gospodarcze. 

Dopiero teraz zoryentowała się Anglia i Ame 
ryka, że ukończona wojna nie rozwiązała jesz- 
sze sprawy pokoju i że na'eży krajom zniszczo- 
nym, a węc i Polsce, pośpieszyć z pomocą fi- 
nansową. W jakiej formie będzie zorganizowa- 
ny ten kredyt zagraniczny jeszcze nie wiado- 
mo, ale w każdym razie trzeba poważnie z nim 
się Iczyć. 

Kredyty 


jednak zagramiczne nie zapewnią 


nam pokoju. jeżeli klasa posiadających i klasa | 


robotnicza mie przyjdą do przekonan!a. że tylko 
w intensywnej pracy i w stwarzaniu coraz więk 
szej ilości dóbr leży podniesienie ogó'nego do- 
brobytu i możność korzystania z dobrodziejstw 
trwałego pokoju. H. MIANOWSKI. 


Województwa polskie. 
II. 
Były zabór pruski, podięgły dotąd w przewa- 


żnej części gałęzi admiristracyi Ministerstwa b. | 


dzioln cy pruskiej, podzielony został na dwa wo 
jewództwa: poznańskie i pomorskie, 

Woj. pozmańskie obejmuje dawną pro- 
wincyę poznańską, zmniejszoną © terytorya, 
które pozostały przy Niemczech, a zw ększeny 
na południu o małe skrawki Śląska. Ludność 
wynosi prawie 2.500.000. 

Woj pomorskie składa się z przyzna- 
nej Polsce przeważnej części prowineyi Prus 
Zachodnich oraz z paru pow atów Prus Wscho- 
dnich, z ludnością około półtora miliona. 

Obs województwa mają wysoko stojące rol- 
przemysł stosunkowo słabo rozwinięty. 
hami ów oko "BO w woj. POLDIÀ- 
skiem, około 60—70% w woj. pumorskiem; po- 
została ozęść przypada na Niemców; żydów 
wema prawie zupełnie. U 

Ustrój administracyjny pozostawia tu do ży- 
czenia znacznie mniej; w stosunku do dawnego 
niemie: kiago zmienił s'ę niewiele. Znaczna część 
urzędników wiemie'k'ch pozostała; powoli pro- 
cent urzędn. Polaków zwiększa się. Stosunki ko 
mmnikacyjne są najlepsza w Polsce. Toteż cały 
aparat, zwłaszcza w woj. poznańsk em funkcyo 
muje dobrzą, a nieco gorzej w woj. pomorskiem. 

Małopcliska zespolona odrazu znacznie bliżej 
z Kongresówką niż Poznańskie, nie miała do- 
tad podziału anal ogicznego do reszty Polski. 
Wpłyueły ra to cześciowo stosunki polityczne, 
więc przedewszystkiem do niedawna  niepew- 
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Polska a Niemcy. 
wyszkolona i znakomicie wyekwipowana nit- 


rancya gotowa udzielić Pelsge pamocy, ika kali e a 


Paryż. (E. Expr.). Na posiedzeniu Izby de- |we, lecz także i w artyleryę.- Wogóle gwar- 
putowanyoh dnia 27 grudnia poseł Bertron|dy8 mogłyby śmiało rozpocząć wojnę domo- 
zwrócił się do ministra wojny z zapytaniem, | V4 i z A pi Paka 30" „SE 

> interesó cyi, dla rej colów już służą 
y. „die ZE w razie potrzeby z Po- |1 której oddane są całkowicie. Co do wysu- 

PO ter wojny dał następującą |niętego przez rząd niemiecki niebezpieczeństwa 
odpowiedź: Poiska już raz boliaterstwem swojem | bolszewickiego, to, zdaniem, korespondenta 
zapewniła pokój Europie, Wówczas nie szczę- | angielskiego niebezpieczeństwo to było pod- 
dziliśry jej j pomocy. W razie gdyby |" 957018 już dosyć często i nie można go brać 


KB ng seryo, a o ile miałyby rzeczywiście wy- 
Polska powtórnie zwróciła się do nas o po- buchnąć rozruchy, to dła stłumienia ich było- 


moc, znajdziemy się przy jej boku. Oświad- |by najlepiej użyć policyi, nie wojska, którego 

czenie to spotkało się z żywem'hznaniem ze lojalność dla instytucyi republikańskich jest 

strony Izby, bardzo wątpliwa. Były wprawdzie chwile, kie- 

dy wobec zhliżającej się nawały bolszewickiej 

Rozbrojenie Niemiec pozostawienie specyalnej armii wśród granicy 

wę Prus wschodnich było usprawiedliwione, je 

Berlin, (E. Express). Na konferencyi amba- | dnakże. obecnie niebezpieczeństwo belszewickie 
sadorów w Paryżu omawiano notę rządu nie- | już mineło. 


mieckiego z dnia 22 grudnia, w sprawie roz- „ie 4 A 
Niemiecki tabor kolejowy dla Polski. 


“j 


'brojënia  Einwohnerwetry. Na posiedzeniu 


jobeeni byli generałowie Weygand i Nol- 
let. ; Warszawa. P. A. T. W myśl poatanewień 
Berlin. P. A. T. (B. Wolffa).  Konferencya |3't- 371 traktatu woiwalskiego urzęduje w Ber- 


ambasadorów zakomunikowała rządowi nie- |nie komisya repartycyjna, mająca za zada- 
micckiomu o nocie z 17 list, iż decyzya mię |1io obdzielenie niemieckim taborem Xoiejo- 
dzykoalicyjnej wojskowej komisyi kontrolują- | ym tych państw, którym została przyzuana 
cej w sprawie wyposażenia twierdz niemieckich |część obszarów państwa niemieckiego. Oprócz 
astyleryą, odpowiada literze i duchowi trak. |Polski, której przyznano „Poznańskie, wchodzą 
itatu wersalskiego i że ta decyzya została po- |W gre Belgia, Dania, Czechosłowacya i w. m. 
twierdzona. Rząd Rzeszy wystosował wobec | Gdańsk. Przewodniczącym komisyi jest iuż. 
tego notę do konferencyi ambasadorów, w japoński Tanaka. Rząd polski reprezentują 
której powiada, że nie może uznać tego, by inż. Walter i Zbor.o.w.s.k.i. Na posiedze- 
decyzya ta pozostawała w zgodności z posta. |niu komisyi 20 b. m. p Tanaka odczy:ał 
nowieniami traktatu wersalskiego. Wedle roz- wynik prawie czteromiesięcznego badania, na- 
strzygnięć komisyi kontrolującej ma być|"2d i uciążliwych targów. Dla -4112 km. linii 
11 twierdz niemieckich na granicy południowej | kolejowych, które Polska otrzymała w hylyu 
i wschodniej pozbawionych artyleryi, reszta |%aborze pruskim, przyzna 1540 parowozów, 
zaś twierdz niemieckich ma zatrzymać tylko 24.000 wagonów osobowych 1 20.660 wagonów 
część armat. Dəcyzya ta sprzeciwia się ducho- | towarowych i bagażowych. Wobec tego, że 
wi traktatu pokojowego, albowiem - rządowi | Polska otrzymała już część tabcru kolejowe- 
niemieckiemu nie pozostawałaby wówczas inna |gO niemieckiego, mają Niemcy oddać Polsce 
droga, by bronić swoich praw. Niemcy muszą |ieszcze 460 parowozów, 1450 wagonów 0s039- 
się pudlać decyzyi koalicyi, zastrzegają się wych, 11.500 towarowych. Jost nadzieja, je 
jednak przeciwko naruszentu traktatu pokojo- |już w styczniu roku przyszłego rozpocznie sią 
wego. Nota niemiecka przedstawia dalej zmie- |dostawa pierwszych parowozów. 

nioną sytuacyę na granicy wschodniej Niemiec m 
i powiada, że jeżeli twierdze na wschodzie bę 
dą pozbawione środków obrony, wówczaa nie 
„będą miały Niomcy możności stawiać oporu | paryż, (Œ. Expr). Kunfweneya ambasado- 
PAP y A OE Bzz ERIE a 23 rów w Paryżu przesłała legacyi polskiuj dnia 
jrządy koalicyjne, by nie obstawały przy tem, = ejj = y p £ U = 
taby Królewiec, Kistry.ń i B.o.y.en 28 grudnia notę w kwestyi plebiscytu na G. 
„miały zostać natychmiast rozbrojone. Rząd |Śląsku. Głosowanie emigrantów górnośląskich 
niemiecki prosi również o odroczenie decyzyi |ma się odbyć na G. Śląsku w gminach ody 
aż do wyklarowania stosunków na granicy wiednich, jednakże w innym terminie, niż gło- 


wschodniej, te! ia naa misi f 
Horsea. P. A. T. Radio. Berl. korespondent | 20W30 Indności miejscowo). 
„Manch. Gnardian“ pisze, że argumenty rzą- WSzelkich szczegółów, tyczących się spossbów 


du niemieckiego, przedłożone przewodniczące- | przeprowadzenia plebiseytu zostało powierzone 
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Ustalenie porządku głesowania. 


Wypracowanie 


Suezkiego z 8600 (kwiecień) spadły na 5770 fr. 

W Belgii przemysł włóknisty i szklany przed 
staw a się nad wyraz opłakanie. A miasto Gan- 
dawa wznowiło z powrotem „kasy pomocy“. 

We wszystkich tych państwach, szczególnia 
zaś w Ameryce i Anglii, ten kryzys ma swoje 
źródło, nie jak w Europie wschodniej i środka- 
waj w braku suroweów, maszyn i warsztatów 
pracy, ałe w braku rynków zbytu. Towaram 
howicm fabryki i magazyny tych państw są 
przepełnione. 

Kilka dni temu w czasie dvskusyi w Izbi- 


ZAŃPARICZNA, 


Dotychczas myślano w Europie, iż przez pod 
pisarie traktatu w Wersalu stosunki o tyle się 
poprawią, że będzie można w krótkim czas e 
żyć i pracować tak, jak przed wojną. Okazało 
się jednak, że wojna światowa w życiu pań- 
stwowo-społccznem narodów pozostawiła silne 
zarysowania. które nietylko ne znikają, ale z 
dnia na dzień stają się wyraźniejszemi. 

Niedawne temu Lloyd George przyznał, że 
przy zawieraniu pokoju popełniono w ele błę- 


ność co do Małopolski Wschodniej, częściowo mu międzynar. wojsk. komisyi kontrolującej, 
szereg zm eniających się wciąż projektów co jakoby bawarskie i wschodnio-pruskie gwar- 
do granic wojowództw, które dopiero przed pa-idye cywilne, których rozbrojenia żąda enten- 


dów. A następstwem ich jest, iż świat prawdzi- 
wego pokoju dotychczas nie osiągnął. 

Jak można mówić o uspokojeniu Europy, 
kedy prawie wszystkim państwom? grozi ogól- 
ne bezrobocie oraz widmo przewrotów spole- 
cznych? 

Najcięższe przesilenie przeżywa obecnie An- 
glia. Według ostatnich wiadomości, bezrobocie 
w Angli przybrało tak wielkie rozmiary, iż 
ciała ustawodawcze musiały się niem zająć. 
Tość rohotników pozbawionych pracy w An- 
gli dochodzi dziś do 540.000. Z tego na zdemo- 
bil zowanych żołnierzy wypada 260.000. na ey- 
wilnych robotników 144.000, reszta zaś na mło 
dzież i na kobicty pracujące w przemyśle. Je- 
drak obraz ten nie jest jeszcze dokładnem od- 
biciem tej grozy, jaka wisi nad Anglą. Do nie 
go bowiem należy dodać także dziesiątki łysię- 
cy częściowo pezbawionych pracy. 

Opnia publiezna angielska domaga się od 
rządu czynnepo wkroczenia w te stosunki, gdyż 
tworzą one podatrą glebę dla agitacyi komuni- 
stycznej. 

Niełepiej przedstawiają się warunki pracy ł 
produkcyi w Stanach Zjednoczonych, we Fran- 
eyi i Belgii, nie mówiąe o krajach środkowej i 


gmin Lloyd George scharakteryzował doskona- 
le te stosunki, jak'e niszczą życie gospodarce» 
Angiiii a tem samem i innych państw zacho- 
drio-europrjskich. Nasi odbiorcy — stwierdził 
on — ne są w stanie plarić gotówką za towa- 
ry dostarczone, dlatego też my Europie sprze- 
dajemy cząstkę tego. co przed wojną. Europa 
prodnkuje miliardami tylko walutę papierową. 
niema więc czem płacić i rzem sie żywić. Gdy 
nastan e pokój, a narody europejskie się pod- 
miosą, znowu otworzą się lepsze widoki dla na- 
szego życia przemysłowego. Niestety do poko- 
ju zdążamy bardza powoli. 

„Dia tego też jedyne wyjście z klęski ekono- 
micznej, która grozi krajom o wa'uce dobrej, 
jest, zdaniem Lloyd George'a. udzielenie Euro- 
pie środkowej kredytu handlowego. I kredyt 
ten w daleko większym stopniu pomoże hezro- 
hotnym w Anglii, aniżel' czasowe zatrudniani. 
ieh przy najrozmaitszych budowach dróg. 

Jeszcze prędzej, niż Anglia. zoryentowała się 
w stosunkach europejskich Ameryka. gdzie in- 
cyatywa prywatna zebrała już kapitały celem 
popierania amerykańskiego handlu zagranicz- 
nego, - 7 

Obawa przed skutkami, jak'e może w świecie 


ru dniami ostatecznie nchwałomo, Wojowódz- 
twa te są: 

Woj krakowskie, obejmujące powiaty 
zachodniej Galicyi (ostatnim powiatami wscha- 
dnimi, należącymi do tego województwa sa: 
Mieloe, Sędziszów. Frysztak, Dukla); ludność 
wynosi przeszło dwa mil'ornv. 

Woj. lwowskie z ludnością około pół- 
trzecia miliora: ostatnie powiaty wschodnie są 
tn: Sokal. Żółkiew, Jarrerów, Bóbrka. Szcze- 
rzec, Drohohycz. Stary Samhgr, Ustrzyk, 

Woj. stanisławowskie obeimnje po- 
zostate powiaty Galicyi Wschodniej na południe 
od Dniestru, a nadto pow. rahatyński i bur- 


sztyński. Mały połudn'owy sk-awrk Pokucia 
oddano Rumunii. Ludność około półtora ml- 
lora. 


Woj tarnopolskia które należałofiy 
nazwać raczej podolskie m. skład sie z fo 
zostałych nowiatów Galicyi, z ludność g koło 
półorą miliona > 

Wai krakowskie jrst w swej zachodniej cze- 
ści dość uprzemysłowione. pozatem jest rolni- 
rze: wosóle należy do naihardzioj czvstrch atro 
grafeznie. Mamv w niem około 8% żydów. 
Woj. hwowskie należy do ralniczych. tylko w po 
łudriowej części ma nafle: z iudności jest oko- 
ło 10% żydów, okoła 30% Rusinów: w każAwja 
razie ma bezwzelędną wiekszość molska. Wak- 
szość ruską mają woj. tarnonolskie (do 60%) 
I stan sławowskie (około 70%). 

Województwa te nie weszły dotad w życie: 
jednakowoż można być pewnym. że tutaj admi 
nistracya zostanie postawioną na stosw.kowo 
najwyższym poziomie w Polsce. Niejake nielo- 
rzeczność 4 jest ekscentryczne położeniu Kraka 


| były jedynie oryanizacyami  policyjnemi, 
przeznaczonemi do uchrony porządku we- | 
wnętrznego, jakoby w Bawąryi istniało je- 
szcze niobezpieczeństwo komunistyczne, są 
lfrazesami. Oczywiście — mówi korespondent — 
że niemiecka armia regułarna i wszystkie nie- 
miecke organizacye razem wzięte, nie są dość 
silne, aby zaryzykować wojnę z państwami ob- 
cemi. Jednakże sama bawarska gwardya cy- 
wiina jest dwa do trzech razy tak liczna, jak 


komisyi międzyalianckiej w Opolu pad prze 
wodnictwem Leron da. Gen. Leron d otrzye 
mał w tej kwestyi wszelkie .wskazówki od 


konferencył ambasadorów. = 


KŁAMSTWA NIEMIECKIE, 


Bytom. P. A. T. Prasa niemiecka przynosi 
dzisiaj znowu cały szereg tendencyjnych de- 
pesz z różnych stron Świata o rzekomem zere 
waniu rokowań pokojowych polsko-rosyjskich 
i e możliwym wybuchu nowej wojny miedzy 
temi państwami. Wszystkie te depesze donosza, 


a 


armia, która przeznaczona została całym Niem- że wojska sowieckie przygotowane Eą w zu- 
com przez uchwałę w Spaa I jest doskonale pełności da nowego marszu na Polskę. 


nyth w Polsce i rzeczą naszej polityki osadn*- nia, zbliżona etnogralicznie do Polski (po linię 
czej będzie zaludnić ja w uależyty sposób, Żabinka. Mokrany, Dnhieczno, Turopn, Poe 
W niediugm ezasie przyjdzie wreszcie jesz- ryck) miałaby być przyłączona do woj. luhrl- 
cza województwo śląskie, „par exellence“ skiego, a powiaty grodzieński. wołkowyski i 
|przemystowo-górn'ecze, © granicach zachodnich sąsiednie okolice do woj. b ałostockiego. 
doiad nieznanych, do którego dołączone zosta- | Tak przedstawia się dziś faktyczny oraa pros 
rą zachodnie powiaty woj. kiclo'kiego i — mo- ponowany podział administracyjny Polski. — 
że — mała część krakowskiego. Istnicje 7 województw, wchodzą w życe 4 noz 
Pozostają terytorya wschodnie. Tu sprawajwe A powetanie jeszcze prawdopodobnie 5. 
definitywnie załatw ona nie jest. Coraz to zmie- | Granice ich obecne nie są zbyt fortunne; w grą 
niaią się projekty. Niemniej rzeczą pewną pet. jednak wchodził przedewszystk'em wzgląd na 
jże powstaną tam: woj. wołyńskie ze sto dotychczasowe stosunki państwowo-administra. 
|c} w Lucku, mniej więcej po nę: Włodawa, |€Jine; wszak mp. do woj krakowak'ego należa» 
Maniewicze, Tynna: woj. poleskie ze sto-|?2 1 powinnaby należeć południowo-zarhodnia 
llieqą w Pińsku, po lmię Podorosk, Chołyn'cze, | Część woj. kieleckiego. a przecież złączenie dzt- 
Wołuta, oraz woj. nowogrodzkie, któro |12] powiatów z dwu różnych zaborów: doprows 
na razie sięgać ma po graniczną linię teryto-|dzłoby do zupełnego zamieszania. 
jryum plebiscytowego; północna część zamknę- „Dotychczasowe doświadczerie wykazało do- 
'ta od zachodu terytoryum plebiseytowem (gra- |bitnie, że województwa są zbyt wielkie i dąże- 
niea Litwy wedle traktatu bolszewi*ko-litew- | "Em Ministerstwa spraw wewnętrznych będzie 
skiego), od wschodu gianicą po'sko-rosyjską | zW ększeni® prawdopodobnie dwukrotne, ich 
liczby, ale musimy przedewszystkiem wykształ 


wschodniej Europy, gdzie już nie o przesiłen u, | wywołać ogólna katastrofa gospodarcza, była 
lecz o katastrofie gospodarczej można mówić. |powodem. że popruwą waluty i budżetów wszy- 

Qgniska fabryczno-przędzałnicze we Francyi, stkich państw zajmowała się nietylko poprze- 
jak: Lile, Roubaix, Tourcong, Sedan, z dnia dnia konferoncya brukselska, ale i Liga naro- 
ta dzień skracają czas pracy i coraz więcej bez dów. Według wynurzeń Balfoura — Liga naro- 
robotnych na bruk wyrzucają. Cena bawełny z dów omawiała ua swych pes cdzeniach ufziele- 


wa i Lwowa. jedrakowoż i tak odległości będą wedle traktatu ryskiego, od półrwcy Dźwina, 
znacznie mniejsze niż były dotychczaś, Ze sta- od poludnia N emen stanowić ma na razie eks- 
nowiska państwa narodowego niepewne będą Pozyturę woj. nowogrodzkiego. 

oba województwa wschodnie, zwłaszcza stani-| W razie pomyślnego wyniku sprawy wile 
sławawskie, w którego południowej części niema kiej powstanie jeszcze woj. wileńskie o 
prawie Polaków (10%); z drugiej strony oba nicokceślcnych ta razie gran <ach. 


900 fr. zeszła we Francyi na około 290. Kilka nie kredytu hard!'owego tym państwom, które |należą do najbardziej zniszczonych i wyludnio-! Wedle ostatniego projektu nadio cząść Woły 


cić odpowiednią ilosć urzędników administra- 
cyjnych. Potem zaś nastąpi wyrugowan e odre 


à- bności i wprowadzenie do administracyi zvpeł 


INŻ. STEFAN BRYŁA. 


nej jednolitości. 


Br. R. 


— 


LJ t 
Agrowizacya kolejarzy. 
Wyrobiło się u nas przekenanie, że w cza- 

sia ogólnej drożyzny i trudneści w- nabywa- 
niu środków żywności kołejarze „Opiywają“ 
wan wszystko. Słyszy się też nieraz zdanie w 
rozmowie © nęjzy aprowizacyjnej, „ża „„ierna, 
to, jak być kolejarzem”. 

Przekonanie takie powstało podczas admini- 
stracyi austryackiej, kiedy rząd aprowizacyę 
kólejdrzy ujął w swoja ręee za pośrednictwem 
Dyrekcyi kolejowych. Przyznać nałeży, że Dy- 
rekcye te wywiązywały się ze swego zadania 
dobrze i kiedy nieraz mieszkańcy Krakowa po 
dwa tygodnie „nie widzieli“ chleba, to kole- 
jarze. krakowscy chleb w swcich konsnmach 
dostawali. 2 

Po przewrocie w r. 1918 stosunki aprowi- 
ogromnie się pogorszyły. 
Mo- 


szło do tego, że 
środków żywności uciekać się 
noerzinoro strajku. bo związek 
lejowych. opanowany przoz 
trezna, nie umisł, czy nia chciał zapewn 
leiarzom należytego zaprowiantowania. 


drożrzny. 
kolejarze kwotę tytko ... 
i kupić kamien'ce w Warszawie. Czy poza te- 
mi milionami nie zaoszczędzóno i nio wydano 


jeszcze inkich marek na cel» partęjne, tego | pu 


"ogół kolejarzy nie wie. 

Kolejarze zgrupowani w Polskim Zwiazku 
Kol. widząc. że warszawski Centralny Zwią- 
zok kooneratyw kol. niezzawsze ma na oku 
dobro członków i że przez swe żołądki nogą 
4atwo popość w zawisłość polityczną od ster- 
ników centrali aprowizacyjnej, postanowili 
stworzyć drugą centralę w Poznaniu. Niesto- 
ty, usiłowania ich napotkały na upór socyadi- 
styczńeco rkforeafu w Winisterstwie aprowiza- 
eyi, który nie chce się na taką centralę zgo- 
dzić, bojąc się, že jogo partya  straciłaby 
wplywy miedzy kolejarzami. 

Za rzgdów min$stra p. Partia, który w zu- 
pełneści dat sie opanować Zwiazkowi zawad. 
kalełarzy, założonsmu pad egidą pp. Mora- 

zowskiezo | Kberhardta. a akcentującemu na 
każdym kroku przynależność do P. P. 5., po- 
mimo swojej rzekomej bezpartvjności, sprawa 
aprowizacyi kolejarzy stała się dla państwa 
bardzo hiabezpieczną. Oto postanowiono utwo- 
rzyć tylko jedna centralę aprowizacyjna dla 
kolejarzy, á rządy w niej objąłby słynny 
„muzyk* seimowy p. Moraczewski, uzyskaw- 


n 


. 
„zł wiecprez. m. Rolle. Mowca przywitał powra- 
, cających bohatśrów serdocznemi słowy, wyra- 
żając uznanie za ich vymiecznóść na frontach: 
"litewskim, białoruskm i ukrań=xi 


| 
| 


kim, gdzie po- 
isła się obficie krew chłopców krakowskich. 
Nastepnie wiceprez. zaznaczył, że oboecsą 8y- 
tuatya nie pozwala ugościć ich należycie L= 
samym wstępie przybywa, jednak obywatele 
-Krakowa pragną się zetknąć z powracającymi 
w nngbliższych dmiach na zebraniach towarzy- 
sich. Mówęa zakończył życzeniem, by po zde- 
mob Frowaniu stali cchotuie do wspólnej pra- 
cy nad utrwaleniem bytu naszej Ojczyzny 
i wzniósł okrzyk na cześć 20 p. p. Po przemo. 
wie kapelana załogi krak. Gielewskiego, oddzia- 
ły uformowały się do pochodu i z dwoma orkie- 
[strami przeszły przez ulice miasta,  defilując 
przed generalicyą na rogu Rynku i ul. Szeze- 
pańskiej, poczem udały się do koszar na Kro- 
wodrzę. , 

: -Wyglad żolyerzy był dziarski, miny wesole, 
iakkałwisk przebyte trudy wojenne pozostawi- 
ły na ich twarzach widoczno sindy. Liwinóść 
witała dzieci krakowskie z niebywałym entu- i 


dniowych b. r., tak. że rachnuki styczniowa, 
obliczone bedą wodhig nowych taryf. 

de załatwtemo kka spraw bieżących, 
CHOROBY ZAKAŹNE WYGASAJĄ. Jak 
się dowiadujemy, obecnie w Krakowie niema 
prawie zupelnie choróh zakaźnych, a tyfus pia- 
misty, który w zeszłym roku grasował © tym 
czasie opidemiczne, wygisł w naszem m aście 
prawie zupełnie. Najgłówniejszą przyczyna tego. 
pocieszajicego objawu jest brak  oewaknawa- 


f 


mych ze wschodu, którzy byli roznesteżtuni | 


zarazy. I 
WYROK ŚMIERCI W sądzie okr. karnym 
odbyła się przed ława przysięgłych rozprawa | 


i 


noi W % kk gozeio we iig Marchowków qr zaarowadza „Gazeta Poranna“ na swych; 
dok PB Z W 0.0: RPM szpnirach stoja rubryka z zamiarom dlomasko-; 
konaną na swym meiu w jednej wal ROdA ea nia w niej żydów. którzy — jak piazo — | po 


-Krakowem. Wedle aktu oskarżena, pożycie | 
Nachlów było jednym  ciaziem ustawieznych | 
róeporoznmień i kłótni, skąd zredziło się z cza; 
sem uczucio wzajemmej nenawiści. Z powodu | 
„tych stosunków Nachal począł z czasem usu- | 
wać się z domu i niejednokrotnie po kilka dai’ 
prz 

ła 


ebywał u swojej matki. Nachla nienawidz- | 
również cśła rodzina Marchewków, która | 
lteż postanowiła usunąć go ze świata, Pewnej, 


„NYCH v 


Nastę- j" 


Isasiednia nosesyę, al'ści 


„| Leśmian (iterat), 


4 3 ` 
„GŁOS NARODU" z dnia 81 Grudnia 1920 roki 


|| de... IaIaaaaaamaamaamasasasasasasasaasasasasasasasaseatluauasasaseseseasasstst$tl 


= wykładała w szkołach Żeńskich język 


polski i Fteraturę, krzewiąc wśród młodych 
pokoleń ideały narodowe, miłość rzeczy ojczy- 
stych, pragnienie odzyskania niepodległości 
utraconej. , 

Po klęsce narodowej r. 1863 stała się pizo- 
down'cą polskiego życia duchowego na Litwie 
Efm Orzeszkowa, która od początku swej dzia- 
łulności starala się wytknąć, zwłaszcza pracy 
kobiet w rodzinie i społeczeństwie, proste i nie- 
zmienne drogi obo viąznz, ofiary z siebie i czy- 
uu samodzielgego. Wśród wieptek „programu“ 
Elizy Orzeszkowej znalazła się również Józefa 


'Sawieka, służąc mu wiemie przea cała życie 


z poświęceniem własnych interesów i aspiracyi, 
oddając najlepsze siły ducha, lata całe tej pra- 
cy, która miała krzepić ś odradzać życie na- 
rodowe. 

UCIECZKA 17-tu WIĘŹNIÓW WOJSKO- 
WYCH. Z Warszawy donoszą: Z więzienia woj- 
skowego przy ul Dłuciej zbegło w piorwsży 
dzień świąt Bożego Narodzenia 17-fu więźniów, 
przeważnie recydywietów. Ucieczka odbyła się 
w następujących okolcznościach: Gdy o godz. 
7 wieczeram wszedł dozorca do jednej z eel, 
celem sprawdzenia, czy wszyscy więżniowie SĄ 
cu, rzucono się nań, owinieto kegn- 
kręnowano. Jeden z przywódców bun- 
obezwładnionego dn- 
glazne w koryterzu, na- 
ternie drzwi prowadzące na dziedzimiec go- 
epodarczy, gdzie stał dozorcarwartownik, uzbro- 
jony w karabin Opryszck podszedł doń, zarzu- 
ił mu Mrskawiczbym ruchem kożuch na gło- 
„init a naaicpnie, przy pumocy in- 
te, którzy przyhyli na dany przez 
nanastuika bygnał uprzednio przezeń z cel 
uwolnionych. skrępował swą ofarę. potrzaskał 
oezem dał hasło do ucieczki. 

Zbuntowani wfeżniowio poczęli wdrapywać 
sie na dachy n'skich, bo parterowych budyu- 


1 


we, oue 


nów enspedarczych., usiująe pizedostać się n3 
iedon z nich zmylił 
frszę 1 zbładzł do minszkuńa jedneco a do 


„Grrów, na torytorynm wiczennon Ami Raka- 


łycie  Dazotes, mfirznwszy Tieoczekiwanaga 
wośsiaś, wszezał aluinn. Natychnyast toż 18-u 
dozoreńmw rzneło się na złęceów, strzelajne 
z karabinów. przyczem jednego z nich z: b'l, 
iefnrg renli, sześeiu zaś virii, Mo to 17-tu 


jntów, w tem jedon żyd. zkiasto. Roszta wig- 
ów. rraboa zdecydowanej postawy dozorećw: 
wrócę do erl. 


MASKARADA ŻYDOWSKA, Pod takim ty- 


sapma 


„pozmicriel nazwiska, shy tem —skuteczniej 
wazięraż sia w życio pałskie*, Na pierwsze, da- 
ł ące næ 


ie” podanie „Gazeta Poranna“ następui 
olin; 
Lessman; Benda (aktor), 


zwiska: Danicl Zgłński (terat). Freudens 
iarz). Baum- 


Se nichart: Andrzej Włast (kahareci 

ritter; Wacław Olszewski (titerat), Goldbar; 

Cezar (1 Jellenta (prelegent), Hirszband. 
ZDZICZENIE. Z Nowego Sacza donosza nam 


+ 
u 


nosy, gdy Nachel pogrążony był we śnie, żona o fakcie gorszącym, jaki domara się publiczne- 


4 
| SĘDZIOWIE I URZĘDNICY SĄDU KARNEGO 
W KRAKOWIE, zamiast wieńca na trumnę Ś. p. 
sędziego Władysiawa Rechowicza, złożyli Mk. 005 
na dzieci w Witkowicach. z 


Odpowiedzi Redakcył. 


1 
wiele cennych myśli, ałe, zdaje się, że Szan. Pan 
żyje zupełnie oderwany od świata, skoro przy- 
puszcza, że istnieją sposoby wyeliminowania od 
życia społecznego żydów, który u nas nietylko po- 
siadają równouprawnienie, ale także strzeżeni 84 
przez t. zw. traktat o mniejszościach narod 
podpisany pod trzymusoem przez Polskę. Żydów 
więc możemy „ pozbyż się nie na drodze ustaw 
o charakterze politycznym, 1307 zapomocą hoj- 
kotu 

w Poznańskiem, dokąd żydzi nawet nie próbują 
się zapędzać, 


: 
a a 

Podwyższenie ceny gazu. 

i 

| Komisja gazowo - elektryczna Rady stol. 
król. miasta Krakowa na posiedzeniu 
dnia 28 grudni® 1920 podniosła cenę ga- 
zu począwszy od:odczytów gazomierzy 
w miesiąca gradniu hr. jak następuje: 
za Im! gazu zużytego do oświelienia, 
gotowania, opalania fik. 10— za 1 m? 

| gelzu zużytego do motorów Mk. 8:50 


`O czem P. T. Konsnmentów zawiadamia 
| Dyrekcja 


| 
1413 ` Krakowskiej Gazowni miejskiej. 


z teatrów krakowskich, 


Z TEATRU „NOWOSCI“ komunkują: W piątek 
Siah, m. wystawia teatr o godz. pół do, 8 wlka 
rewię optretkową w 12 obrazach, z udziałem ca: 
łego _ personalu. W przygotowaniu ODC- 
relką W. Kollo „Szalona hrabianka”, grana w Wie- 
dniu 500 razy z rzędu, 


Reperisar teatru miej. im. J. Słowachiego. 

Czwartek 30 b. m.: „Orlątko". R 

Piątek 81 b. m.: „Żołnierz królowej Madaga- 
skaru”. 

Sobota 1 stycznia: Po poł. „Potem polskie”, 
wo czorem .lragedya Fumencsa*, , 
Niedzieła 2 stycznia: Po poł. „Betleem polskie“, 
wicezorem „źołnierz królowej Mzdagaskaru“, 

l 
Repertuar „Bagatati™, 

Czwartek 30 b. m.: „Powódź. ; 

Piątek 31 b. m.: O godz. 7 i pół i 11 wieczo 
sylwestrowe, - 


ry 


I Reperttar „Naweści”. 
Czwartek 20 b. m: „Dziewczę 2 Holandyi". 
Piatek 31 
wia, o godz. 10 i pół „Noc Sylwóstrowa”". - 
Sobota 1 stycznia: Po poł. „Figlarne zonki”, 
wioczoram „Rok 1921“ (rewia). 

N edziela 2 stycznia: Po poł. „Prymes cyganów”, 
wicczoren „Tam, gdzie skowronak śpiewa". | | 

Poniedziałek 3 stycznia: „Dziewczę z Holandyi“, 


cig 


> 


ie widział SB spieszy do 
KINA LUBICZ 


oglądać wielkie arcydziete filmowe pod tytwłem : 


| + 


Kto n 


Nr. 308. 


s 
człowiekiem* — powiedziałby, przez Plutarcha 
zacytowany, Bóg raczy wiedzieć kto — „co 
było, było i, co było, będzie" — powiedzial- 


|by o tezie sztuki Melissos — a ja, niegodzica 


owhe h, rz 


É Hai e 1091" | sus 
b. m: © godz. 7 i pół „Rok 1921“ isci 4 fachowcy otrzymują pras w wyso” 


| 
Ę Rzeczypospolitej Polskiej na Kamka- 


zabierać głosu w tak znakomitem gronie, po- 
zwolę sobie ocenić artystyczną wartość dzie- 


P. P. D. w ZATORZE. List Szan. Pana zawiera jła następującemi słowami Arystotelesa: 


„Twe opowieści nie dziwią mię wcale, 

dziwi mię tylko cierpliwość człowieka, 

który, mając dwie nogi, słucha, nia ucieka. 
I byłbym może uciekł, gdyby nie pewno, 
adkie, lecz silne błyski autorskiego talentu; 
gdyby nio dociagnięta do ostatecznych granie 
piękna gra p. Trzywdara (Nordling); , gdyby 


ekonomicznie.g.o, jak to uczyniony jaie doskonały, rozbrajający Fraser p. Berskio- 


go, oraz Stratton p. Poleńskiego: gdyby nie 
znakomita  reżyserya p. Nowackiego — m 
w końcu nicbywaty upał na widowni, który 
porównać można tylko z salami gry w Monia 
Carlo, a w którym czują stę dobrze chyba ora- 
bniki tak wyjątkowo jasnokościste, jak niżej 
podpisany. K. H. ROSTWOROWSKI. 


= ETENA a N VYCTU-IEPENĘ 


System bolszewicki w Rasvi 


Współpiacokik „kuryera Warszawskiego” 
odwiądził p. T. Filipowicza, który, jako prel- 


zie został przed kilkoma miesiącami aresztowa- 
ny przez bolszewików w Baku, a obecnia — o 
czem już donos liśmy — powrócił z więzienia 
moskiewskiogo do Warszawy. 

Po przedstawien u. ciężkich swych losów w 
więzieniach bolszewickich, p. Flipowicz, na zu- 
(pytanie, czy system” bolszewieki utrzyma się w 
Rosyi, odpowiedz at: 

„= Bolszewicy mają znacze szatse utrzyma- 
nia się przy władzy, a to kosztem stopniowego 
przekreślania uł komnnizmu. Objawy w tym 
kierunku mnożą się. Zwany ukaz o dopuszczeniu 
koncesyi w Rosyi sowieckiej mie jast tam obe 
cnie nowością, gdyż cały prźemysł leśny i gni- 
czna część przemysłu górniczego prowadzone 
SĄ sposobem koncesyjnym. Svstem ten bedzia 
się dalej rozszerzał. Dnia 21 listopada b. r. z 
stał ogłoszony óekret, podpisany przez Lenina, 
o pozwolemiu na otwarc'e kilkuset sklepów w 
Moskwie na: zasadzie wotrego handlu, pod wa. 
rankiem jodnak, że wiaściciele sklepów mtszą 
mieć powyżej lat 50 i osobiście prowadzić skp = 


Hi 


zań 


v. Wartość towarów w sklepach. kontrolewa- 
nych przez władze, ne może przekrzczać usta- 
noewionego maka'mum. 

i Skala płac urzedników, robotników i specya- 
listów jest obocwio bardzo nierówna. Snecva i- 


Dach 
do 200.00 rub'i miesiecznie. Nadto wtzewadza 
no już system akurmesilacyi urzędów. tek, ża urzo 
dnicy otrzymują po kilka daputatów i są vyun 
graślzani bardzo dobrze. System ten w catat- 
noh czasach dał pozytywna rezultaty, mann- 
wicie aprowizacyą w Moskwie polepszyła sh 
znacznie. — y 

„Obok tego system terroru trwa w dalszym 
ciągu. Więzienia są przepełnione. Dwa trybuna- 
ły rewolucyjne, które mają prawo ogłaszana 
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szy od rzadu olbrzymią subwencyę 200 mi- 
lionów marck. 

Czem tyłaby taka centrala w ręku zde- 
klarowanego  partyjnika. łatwo przewidzieć. 
Wrstarczyłchy przneisż. aby p. dyktator apro- 

„4 wizaeyi kolejowej. chsacy np. z partyjnych 


publicznie liat_zoastraelanych, kazują mic. 
sięcznie okolo 1060 SA a RIM ea 
jest przecież bardzo dużo. 

P, Ffipow cz zakończył swoje wrażenia na- 
stępujacą trafną uwagą: 

= w życiu rosyjskiem ogromna rolę odery- 
wają niespodzianki, Możliwem jest, że jakiś snh 
sek wojskowy, w rodzaju paździem kowczo w 
Moskwie, lub bunt chłopski, w rodzaju tambow- 
skiego, alho też opozycya wśród samych komu- 
mistów na tle odstępowania od zasad komuni- 
zmu przyczyni się do rozsadzenia systemu bol- 
szewiek go. jak to się stało podczas ostatniej 
rewolucyi franenskiej, dziś jednak bolszewicy 
trzemają się przy władzy i panują wsze h- 


jego wylaia na twarz męża wapno, by pezha-| : s + z > : 
E í go naqfctnowania i zwrócona uwagi. wladz wol 
|ie go wzroku. poczem Józef Marchewka, brat! spowych na coraz to hezkarniejszą i urągliwszą 
oskarżonej, udcrzył Nachłą Kilkakrotnie ko- | pytannę rnszyct żołnierzyków. 

'łem po głowie, wskutek czego Śmierć nastapa] yy arpi dzień Świat Boloże! „Naród 
natychmiast. Następnego dnia wykryto mord. i 


7? 
í Y } «4 
A ad dled A o wczegnom popołudniu, przez ulee Jaione A MEKA CHR STUSA 
5 DT . i 5 . eprow l AA H „zadaj O a rr w an NE 
powodów podciać życie w państwie 1 wywo- zę 2900 KŻ! r IV CAE ska, stanowiacą corso Nowego Saczą, przejeż- 
łać zamet. nio przydzielił koleiarrom przez ja- ! 79 aresztowano Nachłówa i Józefa Marchewka, 


| któr | dźala dziarsko elegancka, jak na dzisiejsze eza- |które będzie wyświetlane tylko pr 3 dni t.j 
R sb i ‘ezren | 25% pp AC A >; i styc zn 

kiś czas mki na chleb. a generalny strajk ko- pg zum NATEN ów.” bryczka. zaprzężona w dwa „racze koniki, | 31 grudnia, 1 I 3 stycz 

lejewy wyrbnehłhy na zawelanie. bunał, na podetawie werdyktu sędziów a wynełn'ona po brzeci młodymi wojskowymi , Www z 
Mamv nodzieię, żo czynniki miarodajne ho- 


przysięgłych. skazał Nachlową na śmierć przez į __ panienkami. Przejażdżka ta była widocznie zał 
da miały na tyle uczciwości, że do czegoś po- ŁR: * w Loap: wysłany do zatwier- |nastonstwem sutej libacy! i podnieconych aż Teatr Eagate 2, 
dolnego konice końców nie dopuszczą. see ar y, Nachiowam srzesscalyiiio tratw fyfowanik=nad Ebah imaa pdyż| powódź”, komedya w trzech odsłonach, 
i R ¡ciag rozprawy, trzymając na „ręku kókunasto | zęzviazane alkoholem ‘czyki i gardła jaqacrch,! * zę Hennia a Beroera 
mics'ęczne dziecko zanos'ła sie od płaczu, nie-| o wiele krzykliwiej, niż to czynić zwykli pia- | MICHNITĄ gera. 


NARODZENIE, ŻYWOT 
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PER ZNANO RAZIE CZYCAZCYRCYCYCEWA A | oj 1 jol sąś Joniec s'edzi: 7 Sne - aó : 
cioletni jej zaś chłopiec s'efzinł na ławie świad- pi wozninicy Gicizcy, dawały upust swr yot, 


KRONIKA. 


Kraków, 30 grudnia. 


PRZED PLEBISCYTEM ZABAWY! Z miasta 
zwracają nam uwagę na widniejące na wszyst- 
kich prawie murach w Krakowie plakaty, za- 
powiadające szumn g zabawy. bale, maskarady, 
baiceznym programefh urozmaicone wieczory syl- 
westrowe i t. p, mima że nadchodzi w h'storył 
dzicjów naszej =zmartwychwstałej Ojczyzny mo- 
ment joden z najważniejszych, rozstrzygający 
o przynależności do naszego państwa Górnego 
śląska. Podczas, gdy miasta niemieckie nawołu- 
ją plakatatmi, głoszącymi li tylkg„kwestye na- 
rodowe, a w pierwszym rzędzie „ratujcie Śląsk, 
bo gniemy*, my drukujemy ogłoszenia, zwra- 
cające swymi formatami i barwami uwagę każ- 
dego przechodnia. mów ące o zabawach i tań- 
cacb.. Czyż zbliżająca się chwiła plebiscytu na 
G. Śląsku nie powinna zająć naszej uwagi w 
pierwszym rzędzie sprawami, związanemi ściśle 
z tą pierwszorzędną kwestyą narodową? Czyż 
miejsce owych kolorowych hulaszezych obwie- 
szczeń nie pow mny zająć inne. przypom 'na34- 
ce każdemu o jego obowiązku narodowym, $a- 
ki cięży wobec Ojczyzny i przyszłych poko- 
leń? 

Plebiscyt się zbłiża!! Ojczyzna 
woła!! i 

PRZYJAZD DWÓCH BATAŁIONÓW „DZIE- 
CI KRAKOWSKICH”. Wczoraj o godz. 10 ra- 
sno przybyły do Krakowa z frontu dwa hatal'o- 
ny 20 pułku piechoty Ziemi Krakowskiej pod 
dowództwem brygadyera pułkownika  Trześ- 
miowskiego. Qgdziały piechoty. karabinów ma- 
szynowych i cyklistów wys'adły na dworcu to- 
warowym, gdzie przy bramie tryumfalnej. z na- 
„pisem „Witaieie*, zetknęły się z dzećmi kra- 
kowsk'emi dclegacye Dowództwa miasta i Dow. 
okr. gen z generałami Stillerem i Piaseckim 
na czele. Również na przywitanie naszych dziel- 
nych zuchów przybyli delegaci rozmaitych for- 
macyi, stacyomowanrch w Krakow e. oraz or- 
kiestry wojskowe. Następnie oddziały, w licz- 
bie około 1500 żołnierzy. ustawiły się wzdłuż 
„uł, Kamiennej, gdzo imicaiem miasta przemó- 
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ków. Kiedy matka zbliżvłą sie da poro., dzie-| 
cko poczęło z przerażeniem uciekać, €o spa-| 
wodowało u ei nowe wyrhachy rłaczu. Wyrok 
przyjęła zbrodniarka wśtód szłochań. 


SKUTKI ZABAWY -Z GRANATEM, Wczoraj 
zawezwano Pogotowie ratunkowe do składu dru- | 
ków „Sarmacya* przy w. Szewskiej, gdz e (ya 
tykant handlewy, Aleksander Bodka. uległ tragi- 
cznetnu wypadkowi. hawiąc się granatem. Misno- | 
wicie eksplodujacy nabój oderwał nicszeześliwemu ; 
dwa palce u prawej ręki, oraz pokaleczył na re- 
kachi brzuchu. Pogotowie, po cpatrzeniu Bodka, 
odwiozło go da domu. 

PASEK TŁUSZCZOWY. Państw. Urząd walki 
z lchwą, zakwestronował niejakiemu  Głuchowi 
z ace 1100 kg. słoniny. którą Głuch usiło- 
wńł wywieźć do Sierszy rzekomo dla tamtejszych 
rohntników fahrycznych. Nie posiadnjąc jednakże 
żadnego doknmentu, stwierdzającego, że słonina 
ta rzeczywiście w powyższym celu była do Sier- 
szy transportowamą, sprawę. celem dalszego roz- 
strzvgniecia. oddano do maeistratn. 

„ WOJOWNICZY PASKARZ. Na skutek doniesie- 
nia żołnierzy, że Izaak Butterfas sprzedaje w swym 
sklepie przy ul. Siemiradzkiego 18. papierosy do- 
mowej roboty z lichego trtoniu no wygórowanych 
cenach. organa Urzedn walki z lichwą przenrowa- 
riiv w sklenie wspomnianego kupca rewizva. kan- 
fiskuja znaczną ilość tytoniu i panierasów, Butter- 
fasa. który atawiał opór i żył funkcyonaryuszy, 
aresztowano. 


PROGNOZA POGODY. Sprawozdania meteoro- 
logiczne stacyi  radioteleernaficznej w Krakowie. 
Prawdopodobieństwo pogody na dzień 30 b. m.: 
| Poehmurno, tehsperatura bliżej zera, wiatry za- 
i ehodn 


g "olski | za Świata, 


ZGON UTALENTOWANEJ LITERATKI. 
Przed samem’ świętami Bożego Narodzenia 
zgasła w Warszawie, w szpitalu przy ul. Zło- 
tej, przeżywszy lat 61. Józcfa Sawicka, autorka 
paru tomów wyborowych utworów nowelistycz- 
nych i kiku powieści, znana w literaturze pod 
pseudonimem Ostoi. 

S. p. Józefa Sawicka pochodziła z rodziny złe- 
m'ańskiej, osiadłej w Grodzieńszczyźnie Po 
katastrofe majatkowej rodziny, zmuszona jąć 


Yzzystka to jednak dałoby sią jeszcze wylłó- 
maczyć śwątecznym nastrojom i długa hamo- 
wana żadza zabawy. gdyby nagle n'e rozbrzm'a- 
łn z bryczki kolonda „Tulajże Jorunn“, w wy- 
konaniu tak rubzaznem i potwornie roznasa- 
nem. że swywolniey nie uszl'hy napewno dori- 
Źnej kary przechodniów. gdyby nie zhyt szybki 
hies koników. Tak tady w malrudniciszy dla 
Polaka dzień w roku. majeudnieisza dlań 
piosnke zabydzili i wyszydziłć najmłodsi syno- 
wio Polski, którzy w innych  okol'eznościech 
nie wahają się wylewać obficie swej krwi dla 
obrony i czci swe? Królowej. 

ZA CO BOLSZEWICY ROZSTRZELIWUJĄ. 
„Polpress* donos': W Odessie zostali niedawno 
rozstrzelani dwaj artyści kaharetowi za „kry- 
tyke w publicznem miejseu działalności władz 
sowieckich Krytyka polegała na trm że nie- 
szeześliwi nozwolili sobie na tak'e dowcipy: ' 

Jeden. który miał odśp'ewać „jakieś kunle- 
ty aktualne. wyszedł na scene i milczy. M lczy 
przez chwile, przez dwie, Publiczność zaczyna 
się nikcierpi'wić. 

— Dlaczego m'lczysz? 
pieniądzal i 

Wreszcie knplecista odpowiada: 

— Moi drodzy! Ja milczę don'ero od siedmiu 
minut. a wy już wymyślacie. Cóż ja mam po 
wiedzieć wam, którzy miłczycie już od siedmiu 
miraracv? | 

Drugi artysta wyszedł na scenę i zajada 
jabłko. 

— Dlaczego jesz iabłko? — zągytuje go 
kolega. 

— Bo jestem w raju! — odpowiedział do- 
wennie. 

Obydwaj zostali rozstrzelani z rozkazu pre- 
zesa odeskiej czerczwyczajki, Dejcza. 


Zamłaciślimy przecież 


Zawladomiemla I komunikaty, 


KLINIKA CHORÓB SKÓRNYCH i wenerycz- 
nych prof. Dra Lenartowicza rozpoczęła z dniem 
27 b. m. przyjmowanie chorych . Chorym 

rzychodnim udzielać się będzie bezpłatnej porady 


się pracy zarohkowej. po paru latach energiez- {ekarskiej, jak dawniej, od godz. 8—10, z wyjąt- 
nego przygotówania, otrzymała patent nauczy- kiem niodziel i aaa > 
clelski i najpierw w Wilnie, a następne w Wsz-| z 
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chwilę i ukradkiem, pei ; 
cyzowogo spojrzenia? — Spojrzenie to jest 
regułą, nic więc dziwnego, Że wczoraj, w ert- 
sie „Powodzi*, nie sianowitem wyjątku. „A 
co?l A co?Pl* — miałem ochotę mlaskać ję- 
zykiem — „przecież nie jestem taki głupi, jak 
się niektórym wydaje, bo nawet w Aimervce 
mój pogląd na rodzaj człowieczy zobowiązuje, 
i to do tego stopnia. że sztukę, która obrabia 
temat: „jak trwoga, to do Boga“, nawet Ame- 
rykanin kończyć musi słowami: „da capo al 
fino“. Boć pytam, pytam każdego, czytel- 
nika dobrej woli, czy handlowiec „Bor nie 
iost moim  Bogaczem z „Miłosierdzia”, czy 
adwokat O'Nall mie jest rodzajem moje- 
go Kaznodziei, czy. śpiewaczka „Lizzi nie 
just rodzajem zamerykanizowanej Dziadów- 
ki a wreszcie, czy Higgins, przeniesiony 
do Europy — gdzie do niedawna nie własne. 
ale pradziadkowe pięści stanowiły o wartości 
człowieka — nie byłby moim Włóczęgą? — 
Chyba tak. 

U mnie „Oto Człowiek”, „Golgota”, „Z głę- 
bokości*, u Henninga Bergera amerykański, 
codzienny bar: tenże bar odcięty od świata 
rzekomą powodzią; tenże bar wracający do co- 
dzienności — i mamy knbek w kubek tensam 
życiowy pesymizm. względnie tę samą 'Ży clo- 
wą prawdę, co tyle pochwał i tyle sarkań 
ściągnęła na moją biedną łysinę. 

„Panie Henning Berger! „nous sommes Cou- 
sins“ pod względem idei naszych sztuk. i dla- 
tego też, jeżeli pan chce wiedzieć, co o panu 
u nas pomyślą, niech pan zechce przeczytać 
„te foliały. które o sobie czytałem 1 dzieki któ- 


ł 


tóż z nas, ilekros przechodzi koło zwior- : 


lla, nie topi w niem, choćby przez krótką | 
nego życzliwości, nar- ik 


rym doszedłem do przekonania: nie wiem nic, 


tylko to wiem, że nie nie wiem, a inni i tego 
nie . wiedzą". : 

Amerykanie Bergera w obliczu życia dzia- 
łają po naszemu, w obliczu Śmiorci szlache- 
tnieją po naszemu, w obliczu ocalenia psieją 
po naszemu. 

„Wielkim jest ten. kto pośród bógactw ubo- 
gim się czuje" — powiedziałhy o nich, zda- 
„niem Seneki, Demetrius — „nie od skromno- 
jści nie jest tak dalekiem, jak zwierzę, zwane 


r 


władnie. 


Uwagi na czasie, 
Nowe a stare kasta, 


Narazie wstrzymunjąc się od wypowie- 
dzenia ostatecznej opii o działalności, 
jaką rozwija u nas amerykańska YMCA, 
zaznaczamy, Że — miedzy innemi — př- 
budzila młodzież do zastanowienia się nad 
własnem wychowaniem. Wyrazem tego za- 
stanowienia się jest artykulik niżej po- 
dany, pochodzący ze sfer krakowskiej 
młodzieży uniwersyteckiej. Ogłaszamy ten 
artykulik, ponieważ uznajemy go za a- 
ktualny dokument chwili bieżącej, acz- 
kolwiek mie zgadzamy się na wszystkie 
w nim wyrażone poglądy. 


Pod wrażeniem dyskusyi, jaka odhywała się 
po ollezytach p. Rosego, przyszło mi na myśl. 
że znów wpadamy w obięd stary jak Polska: 
bezkrytycznie chwytamy i przyjmnjemy to, ea 
poda nam któkolwiekbądź obcy. Wczoraj był 
to wychowawca niemiecki — dzisiaj jest amo- 
rykański, jutro przyjdzie może inny. Nie umie- 
my, czy nie możemy wytworzyć sobie własne- 
go sądu w tej sprawie. 

Ideologia pracy została wprawdzie bez z3- 
strzeżeń przyjęta, pytano sią nawet o szcze- 
góły organizacyi jakiegoś komitetu, czy Zwią- 
zku, po głowach poczęły się roić wielkie pla- 
ny, wielkie zamysły. 

A o érem zapomniano? Oto o tem, że to, 
cośmy przyjęli za doskonałe dla naszej mło- 
dzieży, to powiedział nam — Amerykanin. 
Pominęliśmy to, iżeśmy Słowianie i Polacy. 
My — to ludzie wyrwani z niewoli, świadko- 
wie faktu, że przez tyle lat ucisku nikt nam 
nie podał ręki w myśl już nie haseł wołności 
i brateratwa. ale choćby prostej milości Hi- 
źniego. Ale dumni jesteśmy ze swoich wysił- 
ków, moeno stoimy na straży imienia Polaków 
i nie wyobrażamy sobie, jak moglibyśmy żyć 
bez Polski. 

Amerykanie zaś — dzieci dobrobytu, która 
bardzo dawno temu walczyły o wolność. Daiś 
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społeczeństwo amerykańskie — to zlepek %- 
rożćw, zjadnaczonych ideą dobrotylu i pienia- 
dze. Im, potentatem pieniężnym atwo prawić 
o miłości biiżniego, gdrź nie duświadozyli ni- 
gdy negacyi tego szlechelrogo uczuwia. My 
rownież za lat ste, a Twoj nasi następcy bg- 
dą mówi o miłości bliźniego w stosowaniu 
do wszystkich ludzi, bez żadnych uprzedzeń. 

Nie wynika stąd, jakobysmy byli wregami 
zasady miłości bliźniego. Nie! Przeczą temu 
nasi wieszczowie, Jasza filozofia, nasza poe- 
zya, nasza myśl polska. To. o czem nie śniło 
się Amerykanom i na myl nie przychodziło 
mówić, wygłosił sto lat temu Mickiewicz w O- 
dzie do młodości. My niofliśmy pierwsi w Eu 
ropie sziandar miłości chrześcijańskiej 

Dziś jodnak przedewszystkiem kochać mu- 
simy Polskę. Słowo „Ojezyzna” nio może być 
wykreślone z treśri naszego życia i naszej 
myśli. Mie wyrzeknie się tego polska młodzież. 
która widzisła nóż hajdamacki u swej piersi, 
kióra krew serdeezną przelała u stóp Ojczy- 
zny, a wśród której żyją duchy poległych ro- 
daków. O:a podniesie głośny protest w obli- 
czu Narodu, aby nie tykano jej uczuć patryo- 
tyzmu. Jej hasłem życia — to Ojczyzna. Mi- 
tość Ojczyzny staje sią najwyższem hasłem, 
wobee którago bledna nno, chocby wszevh- 
ludzkie, 

Z tą poprawką zasadnie:ą, możnaby przyjąć 
u nas ideplegię „amerykańską”, Jak bezowoc- 
na rzeczą byłoby inne postępowanie — to ja- 


skrawy przykład mamy na scauting'u argiel- | 


skim, gwałtem do Pelski  przeszezepionym. 
Deakta œ nim ducha polskiego i to jest przy- 
cayna., že pa kilku latach istnienia chyli się 
„ku -upastkowi, któremu zapobiedz może tylko 
gruntowna raorgamzicya. 

Sprawa druga — to ta, która stala sią przed 
miożem starć w „dyskusvi”. Młodzież musi się 
wychować w jk najsilniejszych zasadach re- 
ligijnych. be inaczej wyrośnie z niej dziwolag, 
który zanrzepaści naród i jego sprawę. Ten. 
kto ma Boga w sercu i chce Mu służyć, ten, 
w którero duszy rorcje miłość Polski, nigdy 
nios przełoży reki do takiej roboty, wtrąca- 
jacej nas w chojętność religijną. 

Te skromne uwari nasuncły mi się z powo- 
du dysknsvi po adezytach m. Rosego. Są one 
gtosem Polaka. którego wychowały kresy i mi- 
łość Qjeryzny. Ki. H-k. 


Orp 


Wiademości polityczne. 


— Uwaga dzienników frane. zwrócona jest 


1 i 
obronie kultury i cywelizacyi w walce z bolsze- 


| 
‘mier prowadził z przedstawicielami rządu pol- skim, po 
skiego nabrał przekonania, że polityka rządu |y W S© T 
dalcko- zadarmo po całym Śląsku. Kalendarz 


wikami. Niowiademo, czy dzisiejsze czynniki 


„GŁOS NARODU" z dnia 31 Unidnia 1920 roli 
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przekazał dowództwo narodowo-ochotniczą | wie której ma być urzeczywistniony artykuł traktat gospodarczy między Niemcami a Jugo- 
armią, która jest internowana w obozie kon- | 268 układu w Saint Germa'n. Na mocy tej usta-| slawią. Dnia 10 stycznia delegacya* czecho- 


w Polsce zdają sobie sprawę, czego dokonały, |centracyjnym w Skalmierzycach, swemóń bratu wy Czechesłowacya ma atrzymmać caty majątek słowacka wyjedzie do Berlina, aby doprowa- 


zadajac boduj że ostatni 
Nie mam zamiaru przechwalać, ale te walki 
porównam z walką pod Waterloo. Zwycięstwo 
Polski dodało ducha sąs'adującym z nią mniej- 
szym narodem. jako zwycięstwo, które prze- 
ciwsiawiło się ziu, płynącemu ze wschodu, Je- 
stem gleboko przekonany — mówił 8 ta m b u- 
lijski — że rycerski polski-aaród, którego 
bynajmniej nie zniszczyły długie lata niewoli, 
także w dziedzinie odrodzenia wewnętrznego 
okaże równą dz'clność i równe * bohaterstwo. 
Znalazłem tu  najserdoczniejszą gościnność, 
{miio mi też wyrazć podziękowanie imieniem 
swojam i mego narodu bułgarskiego za tę ży- 
czliwość, jaką mnie darzą". 

W rozmowie z premiorem, w której jako tłó- 
macz służył poseł połski w Bułgaryi, prof. T. 
St, Grabowski. wykazało się, że prem'er 
bułearski forsuje szczególnie ideę sojuszu Pol- 
ski z Rumunią i Bułgaryą; w celu nawiązania 
ściślejszych stosunków handlowych, wysuwa 
koncepcyę połączenia drogą kolejową od Gdań- 
ska, Polsk, Rumunii, Bulgaryi — do morza 
Czamego i Śródziemnego. 

Warszawa, P. A. TOZ rozmów, jakie pro- 


„polskiego odznacza się trzeźwością i 
, wzrocznością. E 

Premier eświadczył dalej, że dołoży wszel- 
ikich starań, aby doprowadzić do zadzierżęnuię- 


„cia i zacieśnienia węzłów, łą 


iBułyaryi posiada w nadmiarze surowca Nie- 
zbędne dla Pelski. Nawiązanie stcsunków eko- 
nomicznych między Polską a Bułgaryą jest- 
„wskazane jeszcze z tego względu, że między 
walutą polską à bułgarską niema znacznej ró- 
 żniey, Premier dąży też do nawiązania z Pol- 
ską stosunków kulturalnych, proponuje też, 
między innemi, wymianę proiesorów uniwer- 
'syteta i młodzieży akademickiej. 

Wreszcie poruszył p. Stambulijski 
sprawę stosunku Bułgaryi do jej najbliższych 
sąsiadów, a w Fzczególności do Jugosławii, 
przyczem zaznaczył, że celem jego jest nawią- 
lzanie jak najściślejszych węzłów z temi pań- 
stwami, ma jednakże wrażenie, że w samej 
Serbii grunt de nawiązania tego rodzaju poli- 
tyki nie jest jeszcze przygotowany. Premior 
podkreślił przytem. źe we wszystkich kwe- 
styach spornych Bulgarya podda się bez za» 
strzeżeń decyzyi trybunału rozjamczego. 


szczególnie na kongres socyal styczny w Tours. | > 
Wedle Republique Frarenise* będzie to osia-| Warszawa. (Telef. wł) Premier Stam bu- 
-tni kongies zieduoczenia socyalisiycznego i bę- lij ski złożył wizytę premierowi W it osa w, 
dzie miał mniejsze znaczen e, aniżeli tego sobie min. £apieże, następnie złożył swe ka ty 
życzyj organizatorzy. Wyniki jógo będą tyiko 'kard. pakowskiemu, wszystkim nnym mi 
x lokalne. Większość dzienników twierdzi jednak, ristrom, marszałkowi Trąmpczyńekiemu. 


że rozłam jest nieunikniony. Wieczorem 
— „Petit Parisién“ podaje treść układu do- 


'tudzież rektorom wyższych uczelni. 
w hotelu Europejskim na cześć premiera wy. 


cios bolszewikom. igen. Józefowi Bałachowiczowi, a sam pozo- 


dał | południu zamkmął żelaznym p'erściepiem Pol- 


|b. cesarstwa austro-węgierskiego, oraz przypa- jdzić do skutku projekt umowy gospodarczej. 
stał wodzem wszystkich oddziałów powstań- | dającą na Czechy kwotę wspólnego majątku] ANGLIA HANDLUSE Z ROSYĄ. „Evening 
czych białoruskich, walczących obecnie prze- państwowego austro-węg. Czechy mają dostać Fiandard* danosi, że jakkoiwiek stosurki han- 
ciwko bolszewikom. ponadto . prywatny majątek korony austrya- dowo z Rosyą sowiecka nie zostały jeszcze pod 
cjiej, tudzież prywążny majątek byłego domu .ięte, sprzełałą Anglia Rosyi półtora mi ona 


Nierzey SZBTZĄ fałszywe pogłoski, panującego. janłów sukna, za. które Rosya  zapłaciia 
Aa 6? 1.209.000 Mnt A 
Bytom. P. A. T. Przed kilku dniami Niemey| SŁOWACY OPUSZCZAJĄ RAJ CZESKO- |" Bd | 


rozpoczęli rozszerzać wiadomości, że Polacy 
planują w dniu Sylwestra nowe - powstanie 


SŁOWACKI. 
Praga. P. A. T. Czeskie ngin. opieki społecz- 


WYKAZ GIEŁDY. W KRAKOWIE 
z dnia 29 Grudnia 1920 r. 


L 38. 


zbrojne. Z polskiej strony stwierdzono, że wia- inej ogłasza. że uważą_za jedno ze swoich za- 
domości te mają na celu przygotowanie ludno- dań powstrzymanie nadmiernej emigracyi ze 


1 aru TaF kok 


Waluty i eewiry: 


Ponieważ termin plebiscytu okroślić ma komi- | prantów, równocześnie pełeciło władzom na Sło 
sya międzysojusznicza w Opolu, a jak twier- |warzyźnie, by starały się ograniczyć agitaryę 
dzą koła kompetentne, termin ten jest w rze- |zą amigracyą do Ameryki. Także celem ograni- 
czywistości niedaleki, Niemcy, pragnąc Stwo- |czena emigracyi będą za:az podjęte prace nad 
rzyó tej komisyi nowe trudności, aby tylko |przygotowaniem reformy rolmej na Słowaczy- 


e zw: jcarskia, 
Funty sziyż «= 
Marki mięrucc ia 
Koreny ans!rezckia . A 

ezrec:i:>S'owarkie . 

szwedzyie . 
duśski2 
norw bakie 


2 s s s IG ET) È p g 
ici do awantur, które w rzeczywistości przy- Słowaczyzny do Ameryki, Mnisterstwo urządzi- || Palary SŁZ o . . . 
A " > A dni = tad > D ROK: „. kanadyjskie . „ œ 
gotowali Niemcy na pierwsze dni Stycznia. |?9o na Morawach stacyę kwarantanny dla emi- ||| franki froacnękie F 

olgisx'e " - 


plobiscyt ten odwlec. Niemieccy agitatorzy ple- | źnie. 


biscytowi głośno Zresztą oświadczają, 268 do 
giebiscytu na G. Śląsku wcale nie przyjdzie. 

Bytom. P. A. T. Podobnie, jak w roku ze- 
szłym, wydali Niemcy i w roku bieżącym ka- 
lendarz plebisetyowy agitacyjny w języku pol- 
d tyżułam „Wierny Górnoślązak"”, któ- 
tkach tysięcy egzemplarzy rozrzuczją 
ten ron 
się od kłamstw historycznych i paszkwilów n l 
Polskę. Sposób pisania zdradza, że autorami 
kalendarza są renegaci kas. Nieborowski 


czących Polskę |i Uliek.a. 


Praga, P. A. T. „Oas“ (organ Dra Benesza) 
omawia w artykule wstępnym doniesienie, ja- 
koby protektorat nad Walicyą wschodnią zo- 
stał powierzony małej koalicyi. Pismo stwier-' 
dza, że protektoratu nad Galieyą wschodnią 
ngdy i nikt Czechosłowacyi nie zaproponował 
i że nie można brać tego doniesienia na seryo. 
Gdyby jednak republika czochosłowaeka zosta- 
ła bezpośrednio zawezwana do przyjęcia pro- 
tektoratu nad Galicyą wschodnią, ne mogłaby 
inaczej postąpić, jak tylko protektorat ten 
uprzejmie odrzneć. Jeżeli kwestya Galicyi 
wschodniej jest sporną, to chodzi tutaj o spór, 
który nie dotyczy nas, lecz dzisiaj Polski, a ju- 
tro Rosyi. Jak ten spór zostanie rozstrzygnię- 
ty, jest. wewnętrzną kwestyą tych dwóch zan- 
teresowanych państw. Czechosłowacya, która 
pragnie żyć z oboma państwami w zgodzie, 


a| yem między Alma a Kiralybaza. 


TA ramvństia . 
Liry włoskie 
Marki fińakie 3 
Fiereny hołeuderskie 
Rebłe czrukie po 500 rh. . 
„ dumskie , 109 , 
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MARMAROSE SZIGET DLA CZECHOSŁO- 
WACYL 

Praga. P. A. T. Pisma domoszą z Preszburza 
o istniejącym rzekomo zamiarze przyłączenia 
komitatu Marmarosz Sziget do republiki cze. 
sko-słowackiej, za co w zamian Rumunia mia- 
łaby w drodze rekompensaty otrzymać teryto- 
W okręgu | 
Marmarosz szerzy się ag tacya na mecz prawo- | 
stawia. Przed kilku dniami pała wieś w okręgu: 


1%) n $ 


Pa_iory iokncytnme: 
dis Pot. kaj. P. 1833 ` 
4015 „  £zkeln: Œ. i883. 
4 Pet brai, z r. 1913. 
U Tę „ 134 
+ Faeł. m. Krakowa z r. 1203, 


1 yC'ę 


Oa W „ Lwowa . A > 
41ię8ją Ubl. kom. Banku kral. , 
48/5 . ° 


w totel. pd e 
dsty zest Banku Araf 


ai Shig L 


marmarowskim przeszła na prąwostawie. | Się A 02 ESP 
i a LZ 
` namar 49 =- 891 

e - s 
"= = mmea oaen MONEE HW YA g = Rku Msiopolakieya 
1 = 450 a a Tiam Busku Krad. 
u.29 w» Tow. Kredyt. zicw. 

Bunt w Moskwie. yy Zb 


mliicye bankewei 

Folski Pank Prremyztewy 
Bank Hipeiecony śą tia 

„  Melepoleki . 
%iemaui Bie Krede'owy 
Powareczay Eank Eredytowy A A, 
Bank Xiemski dla Krszcw, fareat | 
kupk Kandrowy w WA czawia 
Bank Zwóazkn Spółek Zarohkaw 
Hank Kcmercysiny . ń 
Wirzeteki Pank Zwischowy . F 
„Nerkur” ©. A. Bank i Kantor wym. 
Fawszeshiiy Banx Obrsiow 7 s 
Wiedeński Panax Inab. i eskontowy 
Aeje Few. handi ł przest.: 
Pi lakio Tor. lzudlo re I i II em.. | 
jiendiowa pòlissa akc. papos” 
„„Pa'ski Gloh“ cw. transport -handl, 
Zieleniewski c M 5 r a 
Warsz. Ska ske. Nodowr Pzrowozów 
„ emietr“ fubryki waszya reln, 
„ i rzebinia* Fstr. maszyn i narz. roln, 
luta żelazna, łrakńw - . 
„Auiorinlar" fabryka samochodów. 
Fak", Portlnnó-Cewreniu. Szezakcwą 
„frórka* fauryka cemantu 
Cal. ke, Z:kłady Uórkicza Sieraza 
„Iep.ze* Tew. ula przeds. góraler. 
Bia ukr. przem. naf i gazów ziemn. 
Sarparkie Towarzystwę nałława , 


Helsingfors. (E. Express). Część garnizonu 
wojsk sowieckich w Moskwie zbuntowała się, | 
Zbuntowani próbowali wydostać się z parku | 
artyleryjskiego, w którym są umieszczeni, Bunt jj 
został zgn'eciony krwawo. | 


WAŁRA O ŻYWNOŚĆ. 

Helstnefors. (E. Expr.) Urzędowy organ 80- 
wiocki „Płakatnyj Wiestnik* podaje wiado-| 
mceść, że żywności dla wojska i urzędników 
sterczy zaledwie do 15 stycznia, Wobec grozy ją 
położenia, władze wajskowe wysłały na wieśl; 
oddziały, złożone z Tatarów i robotników, ce- | 
lom wydaqcia zboża przemocą. Aby zaś człen- | 
ków zbrojnych wypraw zachęcić do bezwzeł 
dnogo postępowania, przyr 
uzyskamej zdobyczy. 
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BIDE — |G5G— EIN- 
16050 — 9201, — 3000: — 
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zeczono im 15 proc. M7 o 
PO — |6080*— 48.3). — 


może wobec tego sporu zająć stanowisko iedy-| Lwów. P. A. T. „PMnii Kro 7 « osi: W KL! Alcyine Tow nafiawe „Gole | 
R s 2 s J-f=3a$ | 4 d P y z "MR p. A TL . 83 $ 
l nio nentralne i lojalve (1). W prasie połskiej | ipyvię przebywa oheenie kemm iks Kon || Ape s p omi ARIE apia 


7 E'ekhewnia w Sierszy 
„Gikos” T. á 5 z s k 
„.Pezct" Powszechne zakłtds budowli 
Vabr'yrzeiwor. tłaszea. w Trzebini 
„Krakas* Zjedn. fabr. przetw. wysRok 


. - 


czytać można codziennie don esienia o czeskim podaruje tam dzienn k komunistsezny pod ty- 
korytarzu przez Galicyę wschodnią do ROSYI, | tulem: „Głos Komuny“ w języku polskim 
przyczem Czechosłowacya wskazywana  jost |; równocześnie stof na czele wołekowych od- 


jako największy nieprzyjaciel Polski, który na działów polskich (2) na Ukrainie. 


| 1360: w 
1900%—9400-— T 
| |-5100 — 3600 i = 
| 
RS 
ZBUNTOWANY MACHNO, KURSA. 


ja Ju-|prem. Witos ob'ad. Dziś we czwartek premier skę, aby ją zniszczyć i zmazać z karty Europy. 


datkowego. zawartego miedzy Włochami Di z a > ; A 
gosławią w Rapallo. Z treści tego układu wyni- Stambułlijski będzie zwiedzał miasto i zło 


ka, że obydwa państwa zapewnły sobie wza- Ży u gt - z 
a Sowie dAląnairGE 1 Aroma prze- i Alei Jerozolimskich wieniec laurowy z napi- ciela (1), powinna od czasu do Czas spojrzeć 
ciko wszelkiej akcyi, zmierzającej do odnómić 's€nt ma wzartneh: „Rohaterskim obrońnom Oj- |Tównie na zachód, jak i ARschód i uświadomić 
nia monarhii habsburskiej. a ]czyzny.i tywilizacyi w walćs t bolszewikami — | sobie, te na „„nieprzyjacela wschodniego nie 

— Wo. min. spraw zagr. Teleky wystosos FUESrzy". Po śniadan'u, które wydaje na cześć |now'nna się in futuro patrzeć jedynie wrogo. 


rzony małej entencie. "Takie 
| miało rzekomo zanaść ma ostatnej konigrencyi 
przędstaw'e'ci wiolkiej koalievi. W związku 
4 powyższem domiesiren'em podaje dzisiejsza 


{dowej czeskiej ziqrzoczomo 
macyl. 


telhauser. 


olka powinna nareszcie ztozamioć, że w Cze-| Helsingfors. (E, Expr.) Ataman Machno znaj-| 
óp sarkofagu oa rogu Nowego Świata | Chosłowacyi ma swojego prawdziwego przyła- | duje się oheenia wraz ze swoim oddziałem w 


senzacyjnie brzmiącą wisdomość, jakoby mam całej Ukrainie pojawiła sie apidemia tyfusu pla- 
dat nad Galicyą wschodnia miał zostać pow e-| Mistego f hrzusznogo. 
rozstrzygnięcie MOTA jej stłumić gdyż nie mają lekarstw 


„Wiener Alle. Zte“ z Praci, że ze strony urzę-| 
powyższej infor- | 


NOWY SZEF SZTABU GEN. CZESKIEGO. |ści jalnak stawiają zajęty opór w walkach uli! 
Praga, (East Express). W miejsce szefa szta- |eznych. Gen. Caviglia caem oszczędzenia lud- 

bu Pello mianowany bedzie znowu gerorał |BOBCI i jej menja nie używa artyleryi, bomb 

franuusk. Na razio funkeye szefa sztabu Pola | Ani karabitów maszynowych. 

pelni komadant Preszburga, gen franc. Mit-|. 


Zurych. P. A. T. Końcowe kursa dewiz z dn. 
29 b. m.: Berlin 8.95, Holandya 206, Nowy Jork 
659, Londyn 23.15, Paryż 38.40, Modyolan 21.92 
fi pół, Bruksela 40.25, Kopenhaga 102, Sztok- 

holm 130.25, Chrystyawa 103, Madryt 86, Bue- 
> nog Aires 225, Praga 7.40, Dudapeszt 1.15, Za- 
ŻYWY orzeb 4.10, Bukareszt 8,10, Warszawa 1.10, 
Wiedeń f.50, austryacka korona stempl. 1.25. 

Warszawa. P. A. T. Giełda z dn. 29 b. m.: 
Obiigacye m, Warszawy 6 proc. 1915/16 wart 
kup. 3.16.8, żąd. 210, posz. 205. 6 proc. 1917 r. 
iza 100 marek wart. kup. 2.96.7, żąd. 101, posa 

67, 5 proe. Banku zienańsk ego wart. kup. 
|1.10.1, Fsty zastawne 4 i pół proc. ziemskią 
EPOSU YZ R N2It. kup. 0.17,5, tranzalicye 187—-188.75, żąd. 


okolicy Nikopola. Oddział jego Hczy około 200 
ludzi, Macho wymyka s% ustawicznie wojsku 
zawieckiema Sowiet w. Charkowie wyznaczył 
sumę 1 miliona robli za dostawienie go 
hih umarłym, 


EPIDEMIE MA UKRATNIE. 
Lwów. P. A. T. „Ridnij Kraj“ donort, że na 


adza sow'eckie nia 


A 01, posz. 188, listy zastawne 4 proe. wart 

7 . D 101, posz. Osy DEN A 1 pr . i ve 

Walki Q Rieke. kup. 0.15.6, 5 proc. m. Warszawy wart. kup. 

34495 ikore 928 35_ 097 07 że], 20: 

Rzym. (East Express). Dn. ag grudnia aiii wik UU zal e REN =") Z , s ` 203, 
posz. 226, 4 i pół proc. m. Wa'szawt wart. 


0 Rickęe trwały w dalszym ciągu. Regularne 2 
wojska włoskie znajtiją się w m'eścia, Jegjoni. | SUP 


ia 


2.19.8, tranzakcye 207.50, żąd. 211, post, 
1207. 6 proc. Banku %re]. hip, wart. kup. 2.44%. 

Wiedeń. P. A. T. Kursa desviy z dn. 29 b. m.: 
Amsterdam 20950, Zagrzeb 469, Berin 806, 
Brnirseia 4105, Budapeszt 1090.50,  Bulyireszt 
815, Koperhaga 10350. Londyn 2350. Meyi- 
lan 2215, Nawy Jork 678. Parsź 8880. Praga 
SKAZANIE PATRYOTKI IRLANDZKIEJ, |74050, Sztokbo m 13320, Warszuwa 83.80, Zu- 
Duttin. P. A. T. Biuro koresp. Irlandzka dzia i tych: 9175, dvnary 1622, dolary 668. belgij- krie 


wał do Cziczerina notę, w której zastrzega się premiera bułyarskiego min, Sapieha, uda się Jeżeli to zrozumie, wówczas stosunki czesko- 
przeciwko temu, by oficerów węgierskich. znaj-|$*ambulijski do Naczelnika państwa na polskie wejdą w nowe stadyum trwałej i ser- 
dujących się w n'ewoli, zatrzymywano jako za-  konterencyę, A później zamierza sę spotkać z deczaej przyjaźni. 
kladników wzamian za węgierskich komisarzy | przedstawicieiami stronnictw, które przebywają! Wiedeń, P. A. T. Praska „Tribuna* podała 
ludowych i komunikuje. że rząd węgierski go-* obecnie w Warszawie 
tów jest rozpocząć rokowania w sprawe zasą- g ; r À 
W > Ohamdaj w Budapeszcie Ek lu- Wyjazd Naczelnika Państwa do Paryża, 
Anarai pw, ten poja Poożęć krs Si | Warszawa, (Telat. wi). Miilstonto spraw 
wzywa rząd rosyjski, aby ustalił czas | miejsce, fletnieznych: udzieli odpowiedzi Pa ZPO 
do którego przybędą jego przedstawiciele celem s Eo E Pa a cemi Prancyf, 
NA. SA i illeranda, imieniem rządu frane. do 
— W łorie wszechrosyjskiego zjazdu sowie- A są państwa w sprawie jego wyjazdu 
tów zaznacza sią coraz wyraźniej antagorizm 40 Paryża, we czwartek lub w piątek po po- 
pom cdzy delecatami Rosyi półncenej a połuj. T97umieniu się z premierem Witosem. Wtedy 
nionej. Delegaci Ukrainy żadają ustąpienia pra; bQdzie uchwalony termina wyjazdu Naczelnika 
zydentą Ukrainy sowieckiej Rakowskiego i li- Państwa do Paryża. Jak słychać, może to na- 
czrych kom sarzów rosyjskich, narzuconych Stapi okolo 8 lub 10 stycznia. Wraz z Naczel- 
Ukrainie przez Moskwę. jnikiom Państwa ina wyjechać do Paryża min. 
— Doreszą z Waszywgtonu, że Martens, dn- Spraw zagr. Sapieha, min. spraw wojsk. 
mniemany ambasador sowiecki oświadczył że Sosnkowski i min. skarbu Steczko.w- 
podda sę rozkazowi wydalającemu go, lecz, że s.k.i, Już te osoby i reprezentowane przez nich 
w awt za jego wydalenie rząd sowiecki po- 
sianowił unieważnić traktaty zawarte z firma- 
mi amerykańskiemi. 
— Wediug wiadomości z Lizbony, dokonano 
tam zama iu na prez. rady ministrów portugal 
skich przy pomocy bomby. Ofiar w ludz ach 
` nie lryło. 
Stambuliśski o Polsce. 
Warszawa, (Last Express). Dziś o godzinie 9 
i pół przybył tu specyarnym pociągiem premie" 
bułgarski Stambau! jski. O godz. 9 wictcz. 
podejmować go będzie w salach hotelu Europej 
skiego prez. Witos. O godz. 6 odbędzie się 
konferencya prasową u p. Stambulijskiego, 
Warszawa. (Telef. wł.) Przedstawie'el nasze 
go pisma nadsyła sprawozdanie œe konferencyi 
przedstawicieli prasy z premierem Srambulij- 


"skim, która trwała półtorej godz ny. Premier 


Stambulijski tłómaczyt szeroko politykę 
rządn bułgarskiego i sytuacyę Bułgaryi, tu- 
dzież zadanih. jakie rząd powziął w celu 
wyprowadzenia Bułgaryi ze stanu klęski, Od- 
nome do Polsk, premier oświadczył, co na- 
„stępuje: Pelska z Bułzaryą u gdy nie wojówała 
Í xie pozostawała z nią we wrugich stosunkach. 
W podróży swojej po Europie nie mógł pomi- 
nąć państwa polskiego, które dziś duie zadatek 
najpetężniejszero państwa słowiańskiego, Nie 
moge — mówił, Sta mbulijSki — nie wy- 
razić czci prawdziwej dla tych bohaterów. któ- 


rzy zginęli w walkach o wolność i w obronia.|- 


Ojczyzny. Nie mogłem nie przybyć tutaj, aby 


„reformy wskazują dobitnie na charakter ro- 
ikowań, jakie będą przedsiębrane w Paryżu, 


Nadzieje pomyślnego wynika rokowań 
z Litwą. 


Warszawa. (Telef. wł). Rozpoczęły się po- 
jnownie konferencye dolegacyi Litwy kowień- 
skiej z przedstawicielami rządu polskiego. Jak 
się dowiadujemy, z nastroju „można wnosić, że 
rokowania doprowadzą do pomyślnych_rezul- 
'tatów. W każdym rażie nasze sfery oficyalne 
jiezą się z taką, możliwością. 


PODNIESIENIE OPŁAT KOLEJOWYCH. 

Warszawa. P. A. T. Dzienniki podają: Na 
wszystkich państwowych kolejach  wąskotoro- 
wych będą od 1 stycznia 1921 roku obowiązy- 
wały podwyższone opłaty za przewóz osób o 
50 proe., a za przewóz towarów o 100 proc, 


Rokowania w Rydze. 


Ryga. (Fast Express). Dn. 28 b. m. odbyło sę 
posi dzenie kómisyi finansowej, na którem om3 
wiano w dalszym ciągu żądania delegacyi pol- 
skiej, tyczące się zwrotu strat z powodu roz- 
grabenia przedstawicielstw polskich w Rosyi. 
Wohec konieczności uzgodnienia form, jakie 
przybiorą ewentualne zobowiązania z powyż. 
szego tytułu, postanowiono przekazać sprawę 
przewoduiczącym komisyi finansowej dią oso- 
bistego porozumienia się. 


u 


- 


DWAJ BAŁACHOWICZE. 


f Die pekłomić się bohaterom, którzy polegli w| Warszawa. (Polpress), Gen. Bałachowicz 


SOLIDNY PRZEDSTAWICIEL, 


Praga. P. A. T. „Prager Tgbit* danosi z Wie- 
dnia. że rząd czeski zamierza odwołać sw 
wiedeńskiego przedstawiciela, Dra Flierera. 
Zarzucają mu, że przy zakupne- pałacu Kum- 
herlanda na pomieszczenie poselstwa czeskiego 
zarobił, jako porękaw czne, 6 milicnów czeskich 
koron. 


. GROŹBY KOMUNISTÓW. 

Praga. P. A. T. „iidove Noviny“ zwracają 
uwagę, że komuniści rozełaszają. 14 w nafhl ż- 
szym czasie nastąpi amnestya dla wszystkich 
uwięzionych komunistów. Równocześnie głoszą 
oni, że w styczniu nastąpi katastrofa amrowi 


zacyjna, oraz zanewniałą. że z końcem stycznis, 
| 


a najpóźniej w lutym. urządzą nowy zamach 
który tym razem będzie skutecznyg 


UŁATWIENIA PODRÓŻY NA OBSZARZE 
B. AUSTRO-WĘGIER. 

Praga. P. A. T. „Prager Teblt.* donosi, że ko 
misya reparacyjna postanowiła ostatecznie przy 
stąpić do ułatwienia podróżawan a miedzy pań 
stwami narodowościowemi, powstałemi na ob- 
szarach byłej monarchii austro-węgierskij. 
Uec'ażiwości paszportowe mają być złagodza- 
ne.-Z początkiem lutego na zarządzenie komt- 
syi reparacyjnej we Wiedniu będzie zaprowa- 
lzony w komunikacyi między państwami naro- 
dowośc ówemi jednolity dokument podróży na 
wzór dokumentów używanych w państwach 
koalicyjnych. 


Czesi zagrakiają cały spadek po Austryi. 
Praga. (E. Expr} Ministerstwo sprawiedl- 
wości przygotowuje projekt ustawy, na podsta- 


imieckich na tonnie. 


* siedzeniu zajmowała się także sprawą waluty 


„ków, 


łaczka hr, Markiewicz, oskarżona 6 udział 14000. francuskie 2860, szwedzkie 10150, bolec: 


Ka i spisku celem mordowan a żołnierzy i poli. derskie 20900, rzeskie 742, wegerskie 112.75, 
m" 


cyantów angielskich, została słętzana na dwa | 


lata robót przymusowych. 


lei 880. lewy 415, włoskie 2205, marki niemie» 


ckie 905, marki polskie 98.50. fwntv szi<rlingi 
2330. rubie 327. = 


= 
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Wiadenzości a | 
gospodarcze. NADELA Y 

PODWYŻSZENIE CEN WĘGLA GÓRNO- 
ŚLĄSKIEGO. Dzienniki niemieckie donoszą : 
Gory węgla górnośląskiego za zgodą między- 
sojuszniczej komisyi rządzącej zostaną pod- 
wyższone z dniem 1 stycznia o 20 marek nie- 


- 


= EMIL 
Kupalo Linto, Srebra i brylanty 
piacze najwyższe ary. 
Magazyn jusiłerski, Kraków, Brodzka 25, 
(= al z noz 


: 
Dr T. ROGALSKI (cher. nerw.) 
eni k GOWYVÓCE przvjmuja codzienna: $— 7, 
polskiej. Uchwałono doradzić kupcom niemie- |Kraków, Basztowa 3. — Tel. 575. 
ckim, którzy utrzymują stosunki handlowe z arom S 
Polską, ażeby przy wystawianiu kwitów nie | gaeTSEESRSSEEIS ZAW S E 
potwierdzano ostatecznego załatwienia rachun- | . 

UMOWY HANDLOWE CZECH. Jak podają - 
dzienniki, dn. 11 stycząjia przybędą do Pragi 
delegaci rządu rumuńskiego dla wdrożenia ro- | z 


kowań o zawarcie umowy handlowo-politycz- 
jest najpewniejszą 


lokatą kapitału, 


rókowania handlowe z deleracyą węrierska. 


WALUTA POLSKA NA G. ŚLĄSKU, lzba 


handlowa w Opolu na ostatniem swojem po- 


Berneńskie „Lidove Noviny“ podają, że w naj- 
bliższym czasie wyjedzie do Waszawy dele- 
gacya rządu, celem podjęcia rokowań o zawar- 
cie umowy handlowej z Polską. 

W styczniu roku przyszłego odbędą się roz- 
prawy gospodarcze między Niemcami a Cze- 
chosłowacyą. Przedstawiciel niemiecki p. Stock 
hammer przybędzie do Pragi dopiero 8 sty- 
cznia z Belgradu, gdzie już zawarty został 


« 


gera, p. t. „Wojna” (11 obrazów! w artystycznej reprodukcji, e 
Przewodnią myśłą calego wydawnictwa jest rapo”nanie braci 66 Wyroby drzewne ja- Wanny I nasiadówiei 

„Górnośląra Ów s całą Polską | caej Polski z Górnym Siąskiem 5 p El aA 2924 ka to: Wbiwstoldics de Siukowe. 

i jeg” skarbami, aby tym sposobem przyczynić sie do zjednocze- g9 ciasta. — Taiki | deski do A 


po PEP |: ZE mal <a T i a," go. Z" R>wW. . mu. oz" Ra E 2, A 
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GGŁOB NARODU” » Moa SI grudnia 1920 reka. | Nr. 308 
. - ` 
— I ja także, — dodał Eliak. auników pojedynku. My obienany szable, czy rgadzaci 
— Poco ty mi przerywasz? — spojrzał niezado- | sią, panowie? > j ów s 
wolony na Rubina. — My proponujemy, ażeby nam | lager, który był pewny, że tey nozpecznię się 
Mirski napisał grzeczny list do pana Arminiusa Klin- rozmowa o formie listn przepraszającego, spojrzał 
geie, delegata naszego z Berlina, że on go bardzo | zgowszomy na dwóch sekumdantów, na Rubina, pocią- 
przeprasza za potrącenie na ulicy i za położenie ręki |gnął zakatar.onym-nosem i zaczął bardzo uprzejm'€: 
na nim w cukierni, także niech doda, że tezo bardzo — Jm przepraszam pana, ale pan użył bardze qio- 
żałuje i że to się nigdy nie powtórzy. 7 mk |; słowa w naszej rozmowie. © = 
ra i ie powtó: iecie, — — icgo? — ździwił się G wki 
-— My mamy natio s RE* a AP» i A samym Cyprze ao. w pień 250.000 Greków. | dodał R a a nae, — Pan CTR na kę E Klinpele. 
jete przez nas, pan Arminius Uinącie, elegat, bę zie : czasie powstania Bar Kosiby w r. 138 pierwszą ich : 5 EA e LO nasz delegat z Berna, zach gi 2A Di 
akceptować, nu. a co będzie, jak pan Mirski nie ze- czynnością było „wymordowanie w Palestynie wszyst | 0 p 6 > WRA OB e > to jest? On: człowiek ae i. pr / 
chce? P : - | kich „chrześcijan i Samarytanów, no i teraz, żydzi, bol- Eoee z4 drzwi z taowił aiewiBdnAk Ah zło- | delikatnie wychowany, on doznał same tylko krzywdy. 
— To niemożliwe, a gdyby coś podobnego się; sżewicy, pławią się w krwi chrześcije skiej, zatem lu- wiekowi cywili: kra ; ode c ié i On sobie szedł bardzo wesoło z dwoma przyjacióżmi 
stało, macie panowie prawo nas wyzwać i my sta- | bicie przelewać krew i pan Klingele może stanąć do OR a a i WU wee o ana | protumrem razem, modą berlińską, aż ni dziewanie 
niemy... Teraz przystępujemy do warunków pojedynku. jedynk lem za propozycję niewłaściwą, i głosem spokojnym, fraki x ich dad EE A 
my... Teraz przystępujemy do pojedy pojedynku. lodowatym, spytał: pan Mirski zepchnął wszystkich do błota, aż upadł jego 
My w imieniu wyzwanego, który ma prawo wyboru — Pan mówi o historji, a ja o czem innem — ? NE. l A . |zupełnie nowy, beniński kapelusz w błoto a pan wie. 
broni, proponujemy szable. Walka ma trwać do nie-' bronił się Wulf, — ja mówie, że my, żydzi kulturalni, — Ozzy to już wszystko, czego żąda pan Klin- |żę taki kapelusz teraz drogi, bardzo drogi Á“ 
zdolności jednego lub drugiego. Czy zgadzacie się pa- brzydzimy się rozlewem krwi, i pan Arminius Klin- | 2° 94 swego przeciwnika? — To był kapelusz oryginalny Habiga, prmedwo- 
nowie? f gele, także się brzydzi, to rab, a teraz druga rzecz | .„„ Klager, sądząc, że nietylko przekonał tych dwóch | jonny, teraz niema już takich, — wtrącił Eliak, 
— Zaraz — mówił z powagą Klager — wszystko bardzo ważna. Jeśli. co nie daj Boże, pan Arminius |Solów, ale zatryumfował nad nimi, rzekł z miną Klager spojrzał niechętnie na Rubina i mówił 
ma swój porządek i pojedynek także. Pierwszą regułą Klingele, delegat Komitetu naszego z Berlina. byłby | SEromną i grzeczną: dalej: 4 
dia sekundantów jest pogodzenie tych przeciwników, w pojedynku zsdraśnięty, albo, co niech będzie nie- — Jak ten przepraszający list będziemy układali, — To gwatłowne powącenie spokojnego człowieka 
i my wszyscy musimy się o to starać. Teraz pogadamy | wymówione, zraniony, czy wiedzą pónowie, to bę- | będzie sposobność do poprewek, ale główną treść bą- | byłw pierwsza krzywda. Czy pan myśli, że pan Klin- 
o posodzeniu. dzie? Rząd niemiecki uwięzi pana Mirskiego i pewno | dania pana Arminiusza Klingele, naszego delegata Mle, nasz delegat z Berlina, znobił za ię krzywdę jaki 
| — Fan Mirski odrzuca wszelkie warunki zgody. | go powiesi; co panowie na to? z Berlina, już powiedziałem. On, jako człowiek hono- | skandal? Nie! On bardzo się nad tem dziwił i poszedł 
pojednania, przeproszenia, — rzekł Gronowski stanow- an Mirski nie dziecko, wie co robi, co mu | Towy, nie chce nadużywać swoich praw i tylko tero | spokojnie dalej, bo on, człowiek taki honorowy, nie 
ezo, — i szkoda czasu na stawianie propozycji. grozi i nas to jako sekundantów nic a nie nie obcho- | żąda, czego wymaga jemo honor. choe bundy na ulicy, chociaż spotkała go krzywda. 
— Jakżo może być? Pam Mirski może odrzucać, |! dzi, — zadecydował Gronowski. — Skończył pan? — spytał Gronowski. — Wielka krżywda, — dodał Eliak. 
kle my musimy nroponować zgodę. To jest pierwsza — A czy pana to także nie obchodzi, — uśmiech- — My skończymy, jak dostaniemy ten list do — Potem on sobie poszedł na czarną kawę, on 
roguła pojedynku. — położył rękę na broszurze, — | nął się Klacer z wyższością, — że wszystkie gazety | ręki. tak zawsze robi w Berlinie i widzi, że siedzi niedaleko 
tu jest wydrukowane i my tego się trzymamy. całego świata. będą szarpać i wymyślać Polsce, że ona — Wysłuchaliśmy spokojnie zanqzumiałej i co naj- | jego znajoma, panna Rózią Klapholz z Berlina, on po- 
=. Mv się trzymamy mocno, — dodał Rubin. ośmieliła się porwać na świętą osobę posła. bo on jest | mniej niemądrej propozycji pama Kiingele, — mówił | szedł się witać z nią. On potrzebował się omyliś i kiedy 
„= Głupia książka, albo pan głupio czytał, E mó- | „Abgeordneter“, to znaczy poseł przysłany z Perlina | Gronowski zwolna i zimno — i oświkdezamy panom, | on siadł przy niej i chciał się zapytać, dlaczego ona 
wił zniecierpliwiony Gronowski, — bo ten pierwszy | do Polski. Czy pan pomyślał. co będzie z tego? Czy że odrzuczny wszelkie zamiary przeproszen'a, zgody | taka podobma do jego znajomej, nagle pan Mirski edasi 
przepis kończy się: że jeśli jedna strona odrzuca pojc- | cały Świat nie powie. że Polska nie może mieć wol- | czy pojednania. Zachowanie się pana Klingele było tak | jego rękę, aż on krzyknął, czy to nie byłą oupa? czy 
dnanie, sekundanci przystępułą do wyboru broni. ności, kiedy oia rzuca się na osobę posła? Dlatero oburzające, że zadośćuczynienie może nastapić tylko ' 


JEŻE A A Rak. to nie była krzywda? 
— „Ta już widzę, że pan czytał także te książkę, — | trzoba nam zgodę”zrohić i my proponujemy... ną piacu pojodynkówym. Pruystępujemy tedy do wa- (Ciąg dalszy nastąpi, 
Bee mián RETE ENANS DERE Tonm w = = Sirel’ T E ea D + pT 7 79 - + . a . - 


Bu. 4. 


rzekł z uznaniem Klager, — ale my nie wytzerpali 
kwestji pogodzenia przeciwników. My, żydzi, nienawi- 
dziliśmy i nienawidzimy rozlewu krwi, to jest fakt 
bistory ommy... 

— Mała uwaga panie sekundancie, — odezwał się 
milczący dotychczas Olkiewicz, — żydzi, jeśli tylko 
mogli, mordowali innych i przelewali krew. Pomijam 
tępienie piemion sąsiednich, ale za cesarza Trajana 
| zbuntowani żydzi mordują wszystkich innowierców, 


ARTUR GRUSZECKI 


ZAWSZE CI SAMI. 


POWIESC. 
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A gdy wybije Iz. ta........ KURSA MATURYEZ NE. A 
pod fachowem kierownictwam pro”. Butrymowicza 


W sylwestrową noc...... 
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Wraz z życzeniami „Szczęśliwego”"Nowego “raków, Karmelicka 56 U p. : 
Roku" —. Wwrecz miljonówek wiele, pa Moc Mk ES: (©) LL TO Lat Ng W Restauracji, Sianna 6 
FOTELE jeśb wad. Kama rosne i enie pblowe oresponiwcyjn © oiwarło z dniem 7. listopada 1920 r. 2020 
Kilkakrotne clągnien a w dnia Nowego Reku. nyeu). RÓ mizazy w zakresie. A © i : Fab ryke organów 
Cona łączna z kuponem marok 1010. 3111 TONE AnS wile TSEN zakresie szkół środe S WOJ p R A G D W N | MECHAN i GZN È 
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W 45 oadziaiach Polskiej Krajowej Kasy pozyczkowej 
mężma zaniawić za marek 750 ma 6 miesiecy po 80o 


KÓW 


x EE | MYD T marią „ORZ E pu 


Jeneralnym 


465 Karniów (Jigeradarf) Śląsk 
buduje światowej sławy 
kościoły i organy 

koncertowa. 2840 


Ortopedyczne 


obuwie na wszelkie skróce 
nin i chore nogi wykonuje 


Pracownia ortepedyczna 


Jan Solarski I Ska 
Kraków, s Gerirudy 1. 


9 


Intormaczge i prospekty bezpłetnie. 2028 o 


© przy ul. Zielonej 17. Biuro zamówień: ul. Szczepańska 7, l. p. 


Pote;muje się wszelsich dostaw w zakres krawiectwa wchodzących Jako te: 
Mnumdmrów dla Armii. Policyi Państwowej, Kolei, Poczty. dla Koogumów, Kólek rolniczych, kooperatyw, Kupców itp. 
Slużby nniwarayteciciej, bankowej, tramwajowej, gminne Sukien glia duchownych klasztorów męskich i żań- 
ł prywatnej, mhrań rokotniczyeł dla zakładów gór- skich, jakoteż wszelkiej odzieży dla Zakładów nan-. 
niczych i t p. uhrań cywilnych męskich i damukich kowych męskich i żeńakich. 


Przyjmułe również pojedyncze zaraówieania wnatne mes' ie, damskie I dziecięce od najskromniejszych i 
i do nsjwykwintriejszych, 
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© Towarzystwo zatrudnin siły robocze pierwszorzędne szem daje rękojmę soliduego I puaktualnege wykonaaia 
licząc przytem ceny o 500/, niższe od cen targowych. 
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naszym reprezentantem 
na całą Małopolske 


jest firma 8168 i 


|KOMPAS| 


MYDŁO: w. OLIWNE. | 


sza 


"ALBIN JAWORSKI 


(przedłtem W. Kosydarski) 


HANDEL NACZYŃ- KUCHENNYCH AZ. 
oraz artykułów ż WA dil if, 


«ia gospodarstwa domowego | | E ad 2h TA | 
PO Z WIMAŻŻŻŻZZŻŻŻ/A W) 
KOMPLETNE WYPRAWY KUCHENNE: i bg 
Wieszadła stojące. | Lodownie pokojowe. 


= udac 
OCHRONNA. r AL | Ź 
jest wyrobem krajawym I Jakością admi. Ź 
przewyższa obce wyroby. Qsz.Ś!za 
gospodyniom bieliznę, e7as i pieniadze. 
Żądać wyraźnie mydła z „Orłem“. |. 


Generalny zatnara MICHAK HFRATEIN, Kraków, 


Biuro miedzynarodowego handlu 
w Krakowie, Smoleńsk 16 


| B: Kasprowicz w Gnieźnie. ` 


E: ZSZ DD. E L RZA Z pa 
DOOODGODONOOOOOOOOO0OOOCI OOCONOÓŃ 


. „POLAK 
kalendarz historyczno-powieściowy Wojnara 
na r. 1921. 


Zawiera 20 arkuszy drm u. zbardze begatą iurozmaiconą treścią, 
tzdobioną przeszło 76 il"stracjam' i barwną okładką, tudziez pie- 
bavmi winietami przy kalendsrjum, syimhol.zującemi zjadnoczen 

Polski. Prewdziwą 7dokę katerdarza stanowi cykl Artura Grott- 


b. lano-żel. 
mufowe, nowe ze 


stacyi Małopolskiej 
j dostarczymy ------ 


2843 


Naczynia emaliowane 
aluminiowa i porcelanowe. 


arrr | aA 
P Ządajcie tylko najlepszego jmygła 
toaletowego przetiiiszezonego 


Latarniu stajańnne, pokojowe, 
ręczne i słupowe. 


; 
r 


sia duchowego i politycznego tej prastarej dzielnicy polskiej 
a Rzeczpospol'tą. 
Cena G60 mi:p. — Do nahycia w księgarniach. 
Pe nadesłanim gałówki wprost do wydawcy wysyłka beziatnie. 


Adres zamówień: 3108 


Wydawnictwo Kalendarzy Wojnara w Krakowie, al Kopemika 10. 


Z FABRYKI „MAGNOLIA 


eraz mydła iozleiowe: „Lillewe mleczne“, 
pEwa“, „Magnolia“, „PerTuruoryjne*, „Kasraos= 
Magnolia“, zawierające 600, tłnezcznu, pnatę do 
zębów marka „Ewa, pasie do podióg marka 
„Ewa. 
Meprczeri:cya ma Malupot. I Sląsk Clesz.: 


A. J. Lewiński, Kraków, Starowiślna 35. 


Dla Pań! | Plugi ire 1r. 


Najkorzystniej wykuinywa parniki, ony, kul- 


mięsa. — Wieszadełka do 
ściereczek. ompletna ły- 
żniki 


Baniaki I balie cynkowe 


da prania bielizny. 


| 


Lampy kuchenne i stołows | Bańki na mleko. — | É 
Nra 5”, 8”, 11”, 15”, 20”, Skopec cynowane I | § 
Szkisłka I knoty do tychże. Centryiugł. N 

Kurtowna i częściowa sprzedaż 3043 


dia Kółek i Składnic Rolniczych. 


Oferty na żądanie. Sy Wysyłka na prowiacyg odwrotnie. | | 
Er TDS IPZ MT ZSROZAKNZECĄ 


POLSKA HURTOWNIA ŻELAZA | 


Tow. Akc. w Poznaniu 


pern 


P E HHH 


iadająea dostawy wojskowe ~ va | tywatory, młocarnie, loko- POZA 
l pór : kostyumy, płaszcze, suknie | ”** mobile noleca 2307 FABRYKA 
poszakuje stosunków handlowych | | spodnice ita: krojem sran- | e, m Ro. ARAN ; ; ETTER 
z płorwszorzędnemi firmami | fabrykami cuskim i angielskim. bia | „Pilot“ Lwów, Balregoń. | Knarzędzi lekarskich inożowniczych j "e Lurie, Zecastynówiwowsta 43 SĄYWJA BĘ dA! 
Ę Wyczerpujące oferty uprasza się nadayiat pod wykonywa w 2-ch dniach. NA nowo tanio do ; . a pes daneen O e a O E 
k ILES“ Tow. Akcvi REKLAMA POLSKA § emany i | d P DOWEJ DYM PI PROC 
| Pomen, Aleje Marcink. 6. s110 | Józef Gałązka | pnie ryz | Kraków Pi a n 505 AALA A | 
rs V> JA : oma. p x Sa je š TSŁYY. ąc a e t . , z PEE i 
ad a z z Kraków, olca Foryaèska L 24. |, przysagnych cenach, s? sk łk ało Sy. | | Przedcidica | 
x 3 2915 A : ilożona procown ' 3 f e p a / 3 
Salon Dzieł Sztuki K. Wojciechowskiego TL PIECHOWICZ | [Poj brzus:ne, pepkowe, waud:.że prze- na Hałopolskę: 
w Krakowi św. Jana 3. Tel. Mr. 2 Kancelarja Adwokata | Kraków, Miwotajska 7. WADĄ lpg ka gala A gc bg 
k rakowie, ul. $w. Jana 3. Tel. Nr, 2. Dra Władysi, Wodzińskiego | =- siuga, nogi sztuczne, szczudła, kule ftp. DOM 
w ani ia W st wa Gwiazdkowa w Wadowicach sgios KAE nE S Wielki skład przyborów leczniczych yu 
Sa yar i y H a> 4 3 poszuxuja nabchmiast zrob garncarskie, garnki, mie jako gea ory. puiyeryzgiony, atay inhala- HEE 
razy : AXEDBLOWICZA, ugustyoówi , LZAaJ- ski, doniczki, wazony Ula z kła”, cyjne, oduszki gumo 'e, kate ery îranc., poń- 
kowakiego St'nisława, Karpińskiego, Męciny- koncyb ienta a Z i i PR Enan Klu waż szw aidarskie, 8045 i 
Krzesza, Rychter-Janowskiej, Uz embły, Wo- pod kerzystnemi warunkami. 3 p_łańcuł. 5 2390 a Jakób | 
I 


dzinowskiego, Żelechowskiego I innych. 
Ceny przywiępne. 


Ampuiki, Kanony! 
Szopki do Kościoiów poleca 


TADEUSZ SANAK i Ska 
Skład papieru i art. religijnych 300 | 
KRAKÓW, ULICA ŚW. ANNY L. 2. 


„WAW EL 


TOWARZYSTWO SPEDYCYJNE i TRANSPORTOWE 


Spółka z ogr. odpow. 


3042 


ee m m | wa m | 


MI. Marxercasse 30. 


WARSZAWA 


Żórawia 32. 


REMEK. KPEZ TOO EEEE -ZTEZEEK) OTOT PEE | 


Pieczęć firmowa 


Fabryki Stolarskc-Mech. „Bieńczyca* w Bieńozycach 


Ski z ogr. odpow. zaginęła wobec czego podajemy 
do wiadomości PT. interesowanych, że za wszelkie 
pisma Fabryki zaopztizona w firmową pieczęć, a bez 
własnoręcznego podpisu dyrektora p. inż. Br. Orzechew- 
sklege (począwszy ed grudnia 1918 roku) hie bierzemy 
na siebie odpowiedzialności. 


3099 


Ad 


Św. Anny 4. Tel. 3426. 


TRZEBINIA, 
res dla depesz: „Waweltranspert". 


©©660000069600066 
r s z lisów, kun 
Surowe Skórki "tx 


kupnje w każuej ilości po majwyższych eenach 


SKŁAD FUTER Antoniego Trąbki Syn 


Kraków, ul. Szewska L. 12. ox 
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KRAKÓW 


LWOW 


Hetmańska 22. 


DZIEDZICE 


Dworzec. 


= 
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Pasta „MARY“ dzięki swym właściwościom chemicznym czyni skórę odp 


specyalny dział: 


TRANSPORTY KOMPENZACYJNE 


własnymi pociągami. 


Nw.ladem Polskiej Spóżki prasowej. Stow. tareh o ogr adpuw. w Krakowie. Ralaktor odpowiedzialny: Karol HMoleksa. — Dmkarnia „Głazu Narodu" w Krakowie pod zarządem Ronana Ferka, 


r 


